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Lipsk 10 stycz-n'a (P A T ) Wczoraj późnym

no na podwórze więzienne. Przy egzekucji 
obecni byli prokurator Werner przewodaiezą-

be nie zdradzał zadnegc wzruszenia Gdy go

Ł ran c ja przeżywa nowy wstrząs polity- podać się jeszcze do dymisji, a kto — zostu-
Cj Uy    aferę Aleksandra Stawiskiego, ży- viie jeszcze aresztowany, pragniemy na j e j : "  leezorcm zakomunikowano vau der Łubbe-
da rosyjskiego, którego machinacje finanso- marginesie poczynić pewne ogólne uw>gi. inw, że prezydent hindenburg odmówił ula. 
w e naraziłv wielotysięczne rzesze obywateli Jest to tembardziej, nasze-m zdaniem, wska skawienia, > iadomośe tę wysłuchał Lubbc z 
francuskich na mil jardowe straty. Być mo- zane, że niektóre 7. nich nie dadzą się ogra-j-tą samą apatią, jaka cechowała go podczas 

iż podczas dalszego śledztwa liczba po- aiezyć do lok iluych stcsuników francu- całego procesu. Na pytanie, czy pragnie po. 
szkodowanych okaże się znaczide mniejszą, .skieh. ćiechy religijnej skazaniec nie odpowiedział

a  suma szkód ulegnie poważnej redukcji. Przedewszystkiem musi uderzyć ten fakt, ani słowa. Dzisiaj rano obudzono go o godzi.
N ic mniej jednak sam fakt wielkiej afery -że w ielkiego oszustwa dokonał żyd. Po- nie 6 rano ogoiuno, a następnie wyprowadzę 

pozostanie, jak  i niemiło jej konsekwencje, twierdza to znany i powsze.ennię .uznany pe 
W yjaśnijmy na wstępie, na czem polega- wnik, jak destrukcyjnym elementem jest ży 

!o to  olbrzymie oszustwo, które wstrząsnę- dostwo i jak demoralizująco działa . na' c v  trybunału Burnger, trzej sędziowie, sądu 
To rządem francuskim, spowodowało uliczne -wszystkie organizacji rioPtwc-zne i społecz- najwyższego i przedstawicieli państwa. Przy 
manifestacje i  będzie miało bardzo ujemne ne, w  obrębie których zdołało się uplasować.odczytywaniu senteucyj wyroku van der Lun- 

nasiępstwa dla znajdującego się obecnie j umocnić swe -wpływy. W  obozie radykał 
u władzy we Francji stronnictwa polityczne- nyrn, rządzącym obecnie Francją, w pływ y 

go? t< zawsze by ły  bardzo poważne, a w  ostat-
Sprawa. nie jest zbyt skomplikowana łatach wzrosły jeszcze bardziej. Dziś,

W  Bayonne, od którego pochodzi znano po w  aferze .Stawiskiego. w idzimv tego kónse- 
wiedzenie o „sumach bajońskich", znajduje fcwenoje. Przykład mało zachęcający dla 

się zakład kredytow y miejski, cos w  rodzą- mnyoh krajów i działających w nich stron-! Warszawa 10 1. (T e le f wh). Prokianm- Tramwaje miejskie i podmiejskie Kursowa, 
,m naszych Komunah.yęh Kas ( _zęduosc’ nictw politycznych, Jest nad y * e m wany na aziś jednoaniowy strajk protesta- bez przerwy. \ v  Zgierzu przerwano pracę 
Prezesem rady tej kasy był burmistrz, poseł wić się i należy właściwie orenić wyniku- cyjny w  p&cm śfc łódzkim nie objął zakla- w 50 zakładach, 'zatrudniających ogoiem 2

jące z afery wnioski aów użyteczności publicznej, O godz. 5 nad tysiące robotników. W  Pabianicach praco-
Druga uwaga dotwczy roli adwokatów- ranem stanęły wszystkie nuże fanryki. a ro -  wała częśi robotników. Również w  Rudzie 

dla zdobycia kapitału obrotowego. O p era c j^ p ^ ^ j.^  zamieszanych w sprawą Stawiskie- botnicy opuścili warsztaty. Strajk objął prze Pabianickiej strajk był tylko częściowy, 

oszukańcze były bardzo proste. P. 1 .ssier ^  w y p a d ł ona zhrt zaszczytnie i spo- mysł włókifcitniczy i metalurgiczny. Praco- Warszaw? 10. 1 (Telef. wł.). N a  ezwrar- 
rrnał książeczki z bonami, podpisaliemi P f^ ń j  wodowała ciekawą to akcie. w  formie petv- wano w  instytucjach użytecznuści publicz- tek proglamowaiuy został jednodniowy strajk

zapytano, czy pragnie złożyć jakieś wyjaśnię., 
nic opuścił głowę i  dobrowolnie udał się si. 

katem ną szafot. Obecny przy tein ksijdz od* 

mówił modlitwy. Egzekucja trwała 30 sekund. 
Przeprowadzone wcieraj wieczór badania le­
karskie wykazały, że ran der Lubbc jest 
zdrów na umyśle, %

HOLANDJA NIEMILE DOTKNIĘTA 
Londyn, (P A T ). Agencja Reutera na pod­

stawie informaeyj z oficjalnych kół haskich 

donosi, żc rząd holenderski jest przykro za­
skoczony wykonaniem wyroku śmierci na -an 
der Lubbem, Rząd holenderski uczynił ws-zyst 
ko co było możliwe, by kara śmierci została 

zamieniona na dożywotnie w in ien ie.

s

Straty nmtestsRvinv w Łodzi.
radrkalny Garat. dyrektorem —  p. Tis-sier. 
Kasa wydawała bony, które rozprzedawała

cji 300 adwokatów panskieb do przewodni nej i w biurach prywatnych. W e i\ szy s l-1 w fabrykach warszawskich na znak pro le­
czącego izby adwokackiej. Piszą oni, że w y kieb urzędach stanęli wszyscy do pracy, stu przeciwko przedłużeniu tygodnia p iaty.

konywailio zawodu adwokackiego nie da się ^ m m m m m m i m n m m mmia m mmmmmih m m mmmmiwmm

członków zarządu kasy in blanco. W ydając 

bon. pisał p. Tissier na tej cze.ści. która zo­
stawała w książeczce, 500 lub 1000 fr., a na

odcinku wręczanym nabywcy sumę kilka- p0o-odzić z mandatem senatora lub posła, 
naście razy większą. Ponieważ bony były Zastrzeżenie zupełnie słuszne i ‘aktualne nie 
płatne dopiero no dwuch latach, wij^c tym tylko rvC Francji. Niema tam wprawdzie 

czasem różnicę brał p. Tissier dn własnej uprzywilejowanego K. A. R. P ‘a, nie m niejj 
kieszeni, następnie —  jak zeznał wobec jednoh funkcje adwokata’, połączone z mam 
sędziego śledczego —  odsyła] Stawiskie- datem poselskim czv senatorskim tw orzą ’
mu. Ten ostatni zaą, mając rozgałęzione sto -. sytuacjo, które nie będa m ogh być tolero-j Warcsząwa 10. 1, (Telef. wł.). Naczelny 
sunki polityczne, starał się o lo, by bony wano w  praworzadneni państwie. Komitet Rady Pracowniczej obradował w  no

W y  rozknpywane. Działały .tu różne w pły A fera  Stawiskiego jest niewątpliwie wy- cy z w torku, na środę, do godziny drugiej
wy. W yszło, m iędzr imienn, na jaw, że darzeniem smutnem . rzucającem ujemne nad nowa, ustawą uposażeniąwo. W szyscj
p. Dahmier, minister kolonji w  rządzie Chan- światło na stosunki polityczne we Francji obradujący wypowiedzieli się przeciwko 110
tempsA. a poprzednio minister pracy, rozc- .\jc jcst w u iijAeden punkt, jasnv: To enor- wym postanowieniom uposażeniowym. Uc-h-

słał okólnik do zależnych ocT rządu towa- z przystąpił rząd do jej wyświe ! walono wystosować odpowiedni memorjał
Tzystw ubezpieczeń, by nabywały bony ka tlenija t z pocią?a j c . o d p o w i e d z i a l n o - 'ho PTOzydjum Rady Miuistrów, do preiesa

sy Kredytowej w  Bayonne. Tą drogą do ty c lf wszystkich' którzy są w  niej zamie- B. B. Sławka, do Sejmu i Senatu. W  merno-

szani bez u-zgledu na zajmowane stanowi- rjaI° tym urzędnicy mają prosić o uchylenie

ska. T o  jest naprawdę imponujące i godni ,
zazdrości. Zawdzięczać to trzeba prasie na- ńekretr * re z j-en ia  Rzplitej o  zmianach w ,dojdzie.

prawdę niezależnej, której nic i nikt nie 

krępuje w wypowiadaniu poalądów znkaza 
mi, radami mającemu charakter przymusu.

A. D,

kieszeni pomysłouwch oszustów w ph waty 

-wielomilionowe sumy.
W róćm y jeszcze na chwilę do konsek­

wencji tej skandalicznej afery. Są one bar­
dzo TÓżnorodne. Przedewszystkiem musiał 

ustąpić z rządu minister kolonji, p- Dali- 
mier. co pociągnęło częściową rekonstrukcję . bonfJ 
gabinetu Chautemps‘a. Następnie dokonano 

licznych aresztowań. Wśród uwiezionych 

znalazł się także poseł Garat. Dalej należy 
oczekiwać daleko idącej reorganizacji poli­
cji w  stosunku do której w zwiąizku z a fe­
rą Stawiskiego czynione są, powiażne zarzu- 

Pośredmem za1

Urzędnicy zamierzają prosić
r zeweszenie dekretu q zaszeregowaniu.

uposażeniu. Jednocześnie uznane za niewska 

zane w  obecnych -warunkach zwoływanie 
kongresu urzędniczego i przekazano tę spra 
we do ostatecznej decyzji Centralnej Radzie 
PracowniKÓw, najwyższej organizacji, jedno 
czącej wszystkich urzędników państwowych, 
samorządowych i  prywatnych. Rada Cen­

tralna została zwołana na- dzień dzisiejszy, 
na wieczór, by powziąć postanowienie w  
sprawie kougTesu i treści memorjału Zdaje 

ojnpj lub conajmniej .zawieszenie na dłuższy czas się, że do zwołania kongresu ooecnie nie

P. DmIi fromisarzpiti m,
Warszawa. 10.. 1. (Telef. w!A Wśród na­

zwisk kandydatów na komisarza rządowego 
dla ni Warszawy wymieniają również nazwi-

ty. Pośredni m zaś jej następstwem jes t|§kfl wlceprPŻy^ nta KraKOwa D a^a. 
ogromne zadrażnienie wewnętrznych sto- 

sunicow politycznych w eFrancji. w j rażająee 
się w- gwałtownych atakach prasy prawico­
wej zarówno na rząd, jak i na obóz rady­

kalny, oraz w masowych i burzliwych de-

ZJAZD GEOGRAFÓW W WARSZAWIE. 
Warszawa, 10 1. (Telef. wt.). Mie.dzyu.ara- 

dowe Towarzystwo Geog-aficzne przyjęto pro­
pozycję w snrawie zorganizowania nait-Rższe- 
20 miedziTia-rofiTwego zjazau geog-raficuiego

monstraejach ulic-znvcli, ruzpędz-anyeh „ r z y  w Warszawie. Zjazd ten odbędzie s«ę w :ią5a
w h iA  n i i  maja. Do Polski spodziewam' jest -przyjazd pomocy szara gwaraJl iepubii)is.an»ivicn. daj >

wza walka rozegra się na terenie izby de­
putowanych. w  sprawie bowiem Stawiskie­

go  zgłoszono liczne interpelacje.

W ycieczk i tu rys tyczne z  S zwec ji
do Gdyni.

Warszawa, 10. t. (Telef wł.). Skutku-rn 
ostatnich wydam ń na tereme Rzeszy na^ią

Konferencje mm. Tituiefcu.
Bukareszt, 10. 1. (PAT) Titulescu był prtv 

jęty. wczoraj na dłuższej audjencji przez kró’a 
Karola. Po powroce z Smaja. do st-olicy Tkn

piło :akamowŁiiie turystyki do Niemiec. W ; lescu odbył rozmowę z premj~rem Tatarcscu i
związku z tem szwedzkie towarzystwa tury­
styczne postanowiły kierować wycieczki tury­
styczne przez port gdyński z  ominięciem Nie­
miec. Z dniem 19 kwietnia ma być uruchomio­
na stała komunikacja mtodzy Polską a Siwe- 
cją. Jedno z towarzystw- komunikacyjnych firti 
e-homi większy statek na. linji Gdynia— Sztok- 
n-olrn, który będzie kursował w tygodniowym 
odstępach.

przywódcą narodowej nart.ji liberalnej 
tantynem Bratiami.

Krm-

Warszawa, 10 .1. (Teief. wk). Z oowidu 
aresztowania b. konsula peruwiańskiego Miki- 
cińskiego wyszły na jaw liczne 'szczegóły tran- 

geografów -> >o mnsi,,-. sakcyj handlowych, przez które poniosły sTa-
SĄMOBOJS^WO K.UPĆA "" f t y  liczne instytucje Mikitiński m.. h, podjął

W aiszawa 10. 1. (Telef. wł.). O godz. 11 się importu różnych tow arów chemicznych, za
rzucił się na bruk 1 IV . pietra domu przv dłużył się w s-owieekiem przedstawicielstwi«

N ie dociekając, jaki dalszy obrót p r z y - j^  .ś^rtojerakie; 32 Szl&ma Szterman, 23-, haudłowem na sumę rrćijoea zf. i z należyto*-)
bierze afera oszukańcza kto będzie musiał,letni kupiec. Poniósł on śmierć na miejscu.'nic uiścił się.

/

Cienienie Iśterjfi klaspwej.
Warszawa 10. 1. (Tele f. wł.). Podczas*

dzisiejszego ąągnienia Państwowej Lo terji 
Klasowej padły rwęrrane: 20 000 zł. na N r 
06.R03. iw 5.000 zł. na N ry  2.712. 21.791, 

ifil.OOt). 72.350. 09.-101. 12C.470. 151.353,
21.287, -17.492, 105.908. 109.374. po 2.000
zł. na Nry 16.424. 28.423. 36.142. 58.868- 
61.228. 16-3.621, 63.963. 68.291. 108.715.
112.027. 114.271, 115.437. 128.905. 136.472.
146,509. 152.480. 157.050, 163.214. 164.646,
20.512, 30.406. 39.934. -1S.75*, 48-814,
64.529, 65.152. 71.593. 80.607, 83.212.
81.195. S9.529, 111.057. -111.402.^ 118.810. 
131.583. 141.710. 145.288. 157.559.
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# ciem piszą min?.
Prof. St. Estreicher o przewrocie 

majowym.

Ustrój korporacyjny. Korporaicjoni-zm ł^dą.yw ai .■tali i zv,akzn 
. ją zwolennicy liberalizmu ' gojpodbrezęgo. A 

1 jsą to czynniki . p o t ę ż n o - T u i a A s j e  
. t teoretycy - ekonoimści). ’ Przeciwsty-wić się

Ostatni artykuł p o c ię c ie  cii co —  szan- f  a.s i  y o Yi^ku* h. Zaczotii w  r. iv)2G. Go ems j in j^o^c tv lko zorganizowany nich śpolcoz-
>o-m  korporacjom/mu. Są "ono .dziś snąę-ano. jeszcze nie jest ukończonai/Znajdiijc się cią- ^  i +ton sta teczn ie  ,jafc‘ w e . Wtoszcch, uk

Otek»\vy kurs rozpoczął „Ożtts11 .po swej Trzeba, jednak dużej jaszcze .pracy. uświa- gie,. aa sladju.m ekspciymęlitów (w  hstopa ^''^usti-ji zwyeieza ' — Co do "eocja'iznn to
ostatnio przepr.>wadzonej reorganizacji darniującej, aby usunąć uprzedzenia, aby dzie .ut>. r.‘ duze znnany,w^syŚLpn -kfirpo-.a- ,]3.j0 s;p ę^ecijje" zauważyć pewnr ' jakby
Pierw szy przykład! Zabawni się w  cenzora korporiujonizm postawić w  prawdziweni cyj wprowadziła- Centralna ' Racia korpórać mimdąyb- w WYStapitmoeh w sprawie \sor- 
w  Sliisunku do swego by lego ayzelncgo refu- świetle, i przyspiasżyc powsuv.de ijbwego ć ^ W iu ż  jednak widoczne .ą  wady i slabć poracjonizuritCWspommaiom o "„łroro in iku 11 
blicysty, prof. S t  Estreichera; i —  zdaje ustroju. strony eksperymentu włoskiego. W ytyka jć  „ 'd .T ń ed ^ 'ig ód z ii sio na ko robra, -
su -  jeszcze das czynnego Ay„poipracov - PRÓBY R E ALIZAC JI. —  Przedowszyst- zresztą Pmpież w  enc. ..Quadragcsime annc“ . pjonizm w '' re im cfźie , % trzymać gó chce 
ntka._ 1 rzytacaa-jąc raamowicnc jego artyiad pjem mioclzwe szanse korporacionizmu zali- 'Są to: biurokratyzacja i  nadanie korpom- zdała od.przer ivshi. Crekawszem jer, ze ze fest. 
z .„lytrjera Uarezawwkiego na temat /.ro- ..ZV(, trzo1jJl'  doświadczenie ‘ zebrane przy <?jom charakteru narzędzia w  rękach Tządu, tf)_ 55 yy \ iaukówmm. piśm ie.socjalistycznem 

ivi\z\su w 1 olsce opuści w n lotępuja.- pi*ól*A«*h wprowadzenia go w ż\cif, to bo- "'dy korporacje mają stanowić pewnego to- _ j )0r Kampi‘:i  (W iedeń ) "piśżo csfatTi' w deż 
ceni zdaniu bardzo ważny wyraz, który pod v - i e m  wippej uczy; l l i ż  , omy teoyety- dzaju yamorząd społeczny o.wlasnetn zychi. ^ t r ja c M e j  Soej. Demokracji) " ‘ Ot to BaiiD
kresla,'/,' ■ eznych. lub najjaśniejsze wykłady. Pierwszą -fe&Ii ten stan rzeczy me ulegnie. zmianie- Ŝpra\vca awantur. 1  rewolty w  lipcn 192?

...Ma on (t. \ zamach majowy z r. 1926) z t\ch prób była słynna ..korporacja- stwo- eksperyment faazyfctowSKi trzo la  oędzie 1Vikuy Mianowicie ostrzema przed 'Kkcówa- 
•owuje bardzo ujemne strony11. ^-zona w wielkich zakładach przemysłowych ltak*owaó jako wypaczenie korporacjouizmu i f ,nIem idei .ustroju .stąuoCm-ąaw^ioweg<i:‘
Opuścił także następujący i)ardz;fważiiy ’ w  T a l  de^B cis pod Reims przez T,. H a ra p a  ó hic —  realizację- —  Druga. podoi.na proca. • pTZPfj ętawianiem go na .rówmi.ze sjpenawj.- 

ustop z artykułu prof. Pstro i cli era: rod koniec. yv. 19... Dnfejzą — korporacjo .gen. i. r.iąu oe l i iv e iy  w  Iliszpanji, pod ję. a pzonynr j ir/.ez socjalizm faszyznienid bardzo
..Zamach majowy pociągnął za sobą -- przemysłowe tworzone w  Begj' w  tym su ?  zresz.a lekkomyślnie j 00z nąleżynego pizys t.mifnift. oceyii-o. Bpuer encyklikę .,Quaćirąg^sj- 

pisał prof. Estreicher —  skłonność do nie- mym czasie przez wybitneg'0 działacza.; ka- gotowania, i  lównie, jak.próba łiruoso.iniego m0 anno-“ ." Z uznaniem ..podnosi, żo.. yapjiąż 
praworządności, do hołdowania zbytnio ra- lolieko-spoleeznego Hellepute. Jeszcze raz wykorzysta v ana do ceJów jroldyreznycu. zni ;.ozw jja p>|. .-.^.sadę pomocniileów11.,. .według
cji stanu, do przeceniania roli państwa na prywcatna inicjatyyva katolicka- porywała .się kmęHa bez śladuxz upadkiem rri^paiW acgo paiiP(w o (rząd) powinno szau ;W’ać a-it-

ynn razem huto- dyktatoKU I  w Niemozecli hitloiow&iu<-h. tyn0mizm poszczególnych gn ip  spoiecznechijiolu rozwoju kuituramego czy gospodar- podobny eksperyment. Tymi
czego, do niedoceniania roli twńrrezej jed- Ucy flolandji, i to w  r. 1919.. w roku ••stra- z-ączyna się mó^ic. » pizooudowie ustroju j. pom agaj mi. a nie pochłaniać. W  'e j za- 
j.ostki i grap obywateb*. do systemu oolk-yj- szliwego -chadfii społecznego i wrzenia te- w  duchu stanowymi lub korporacyjnym. 7. ^-;,iz; przccn. stawienie do idtlórow-
nego roztoczonego nad jednostką. Przypo- wolucy-jiicgo, jakie w  Holandji (jak  i gd-ne-, tegos co lo tąd  w- tej sprawie napLano. w o v  p la-.zrstowskiego „państwa- calkowd-
minają się nieraz czasy absolutyzmu biuro- indziej) wywołał koniec/ wojny 1 przewrót no wnosić, że ta reforma ustroju Kzc-Szy ' t ^ y .  (&tat o lOtalitariob —  ,yTest —  doda-
kratycznego i merkantylizmu 1.7-go wieku, liolszereiciki. Świetnie zorganizowani od r. byia-iy jeszcze w iększem wyąiaczcuiein ko - ^  ( (̂)1 x,’eli in\ag (). Bauera ,ł\eus Frero
ileż podobieństw w szczegółach i w ogól- 1903. postanowili katolicy Holandji przCjSć porac-jonizinu, niż ekspeiyi eut -i.isKi. F fo ss e ')—  ze wszech nnnr interesująccm. żo
nye-h nieraz zarysach!11. , od teorji do czyrńu i na swoim terenie, .(więc| NASTRO JE  LUDNOŚCI. —  W ielką role taki człowiek, jak Otto Bauer, w ton sposób
Zapewne można i tak c tować imrc Równio w południowej Holaudj-) zreahzo- w  takich, jak obecna, chwilach -grają, na odnosi się do encykliki papieskiej i nic f>d- 

dzicmiiki. N ie jest tff dla ..faza-su11 pienr- wa<-‘ koiporacyjny1'. \. t.yi.r ’ oclu stroje ludności. Nasuwa się pytanie: jakr rzuca ustroju stanowo-zaArodowego11. Bez-
szyzna. A le  przecież tu chodziło o b. naczel- "^'C^yły się 4 „stanowm11 Mganiżacje -kato- jest ic-h stosunek do korpora^-jonitmn? Ga- wątpienia. .Tego wystąpienie w-prawdzie po-
nego publicystę „Czasu11 którego myśl przez Ke^ ’ e: robotnikow, przedsiębiorców przemy ąmiwredziet trzeba, że dla szerokich inas^jesf dyktowane jest lękiem przed hitleryzmem; 
ra-Ki sposób została —  
zna •—  zniekształcona.

„Czas“ przeciw urzędnikom.

każdy' chvba przy- s*0wy<3fy stanu średniego i roiników. K oń -,to  pojęcie prawie zupełnie obce. Przykład Vl- każdym jadu 1.1/ razie '.dowodzi, żo socja- 
centracja tych zw iązków jednak (kierowana jednak. Ąnstrji uc-zy, żc masy gotowe są- na HtjA naciśnięty zdobywa się na zrozumienie 
przez pref. Veraart) w  praktyce nie p rzy -]przyjęcie tego nowego ustroju, i nr,wet. że pewnych konieczności, k tór. ch w ym aga  ży- 
niosła spodziewanych rezultatów. Ograniczo łatwo budzi się w nich entuzjazm dla niego. cjP.

A le  też kiatolifckie organizacje w tym kra-

,.Czasie11 ju zorganizowały aa- okresie 193i— 193S.
.. , . , 1 i • , la  została do ludności kato lick ie j,..a  w  do-

A teraz druip przAkład zitu ray Kursu av w ,, , , -_
- ,, \ -ł - . , datku brakło jej egzelaitvA\T paastwoAsffi.

sie ... Omawiaia-c ..praes-zerearoAimnie* . , ' '  '  1 - -■ A  - - .• .
u rzenn iKów  tdobwwa sie ,.CzaS“  na naste- ' a l >'fm ^ y m e n c t e  zam yka się weres se^ki kursów  tysiące 
pujai e w  razv  uznania dla m d «  z P i t n y c h  prob r e a liz a c ją  k o T orac;1onu-|m nostwo dzieł , oroszur

j r,r - . ( mu. Odtąd m amy do .(‘.zy-mmia -z .p ionam i ma spoleczeristA\*a. o zasadach 1 istoc-m kot
° T ‘. . .lodejm owanem i nie przez- p rvw atne osobv
„Jezeb chodzi o u p roszcaem e*- czyta- ,,,, zw i y  ,jc ^  parktw o.

my w  „czasie to  jest ono ze wszech R en v9 za  z nich ;e st--jiriojaiyws 
r a w  pozfjaane. System poprzedni był skom 1 ........

A  U NAS? —  W  P ok re  korjioracjontz-m
j „ .N j j ' :  ma szczupłą lite ra tu ro  (Czunia. K s t Sżymań 

? .'V ;2 v * ń d '-  s^ ’ - H oszkowski) i mało zaintere,soAvanio 
I i \ u  ■ , -u , -v2  w w-vks.7Jalconvch ko lach  ludności. Josteś-

/p'ikowany, a wńęc kosztowmy, obecny po 
winiesn pozwolić na zredukowanie licznych,

Włoch

nu bowdom Arogólo społećzoństw cm, któro 
w ielkie pretensje do wskazywania dro­

gi, innymi, fi Tóicnocześnio słabe pojęcie- o

poraejoniznni. Ihrzyjazne nastroje dla koipo- 
racjonizniu zresztą nietrudno oprzeć o pe­
wne już istniejące i ogólnie przyjęte wstęp- to'(Srogi. Korporacjo-
ue, przygotowawcze instytucje ico^oracyj . aiuleTef OT.alo sip
ńe. jak: . Izbv“  zawodowe (rolnicze, rzctr.ieól 1}izmeyp 2,1. - ,

v • -- . .  , . . dno stronni et aa o 1 h. D.. n.a swoim  Kongre
łiTWEC);- umowy zbiorowe w  przemyśle 1 1 p. . Nn. .  I  <4 ...
-f* •• . . sio w  Lodzi ( l i m  r ,) 1 przA-joh J o do swego

■ T R b D N O ja . N ie moz-na tu pominąń programu. Natomuist obóz B. r  , który dzia
zbędnych etatów kancelaryjnych i rachun ! że komunizuje. Na to ,,I>z;ioń Pomorski11 „ód-
kowych. Przy sposobności skasoAcano do-! powiada: — to sprawa ..drugorzędna11; w M -, . , ..... ....... ................-----------
datki rodzinne, które nie miały oczywiście niejszem jest to, że ..LeoT-oń Młodych11 wy- ctcNe nasuwać bedzie propagai .a. ^  jjaslom ..'reAAdzj- ustroju11, prawie -ie
istotnego uzasadnienia. Iredwo zipiący po- raża ideologję p. marsz. Pijsudiśkipgo. zresz- 
datnik oddaje swój cienko zapracowany tą „niejednolitość11 na tym.- punkcie jest tyl- 
grosz na utrzymanie listonosza, policjanta, ko ..pozorna11... Czyżoy to tmałp znaczyć,

realizacja korporacjoniizmu. Wskażę na o korporacjom zinie nie wie'. A hiż wprókt,
,'tl.k; z nic.., .-Są to rzeczy - jno-wią p onl;c.znie i  upokarzaiaeo na tle dzi.-dej-szyćh

n ie k tó rzT»------- —  -------------- -------- — „w, r - - —o— --- — -.............  — a -  a - i  1 - okno, a*, nierealne. M ere ą ;- ^-ulk o nowęy ustrój w  świeem  Avyg;lą)da iwtat
sedziego, czy żołnierza, ale oddaje go poto, że decydujące czynniki w B B wyznają n( f degó, ze zbyt głęboko tkw i aa tpoie- ^  ł>vojP/]-(- konstAtucji jirzcd.staAWony przez 
aby pewne niezbędne dla iistnienia państwa 'deologję społeczną „Leg jom i “ Młodych11? , czeiistwie poaział na klasy- i że av tym  po- -g« g  Zwłaszcza ..tezATil tego projektu o  „pli-

.  -__ u _ -  u u  u u  -  .  l l l d f ł l r t  U .  I  ,  u . — A . J  #1 . .u  -w u , . J  ^  .
funkcje mogły być wykonane; nie obchodzi Pytanie bardzo ważne i bardzo menokoiące!
go natomiast zupełnie cey ta funkcja zo­
staje wykonywana przez kawalera, czy 
przez człoAyieka żonatego. Chce, aby ta fun­
kcja była wykonywana dobrze i tanio".

otanowisko „Czasu11 jest oburzająee. 
„Przeszeregowanie11 wychodzi na korzyść 
ty lko  wysokich urzędników, k tó iycn  uposa­
żenie podnosi, i  to kosztem niższych urzęd­
ników, kt-órycłi uposażenie reduktije bardzo 
poważnie... Następnie! Zadziwiać musi nie­
zw yk ły  pogPd  „Czasu11 na dodatki rodzin­
ne. ..Czas11 lubi czasem powoływać się na 
katolicyzm. Powinien jednak w iedziećj* że 
oć* lat jest kanonem soołecznego program u' 
katolikÓAAn opartyn. o wyraźne nakazy Pa ­
p ieży (enc. „Berum  Nowamm11 Leona X III. 
„Casti connubii11 i .,Quatdragesimo anno11), 
ze płaca winna uwzględniać potrzeby rodzi­
ny pracowrdka. Pogląd  „Czasu11 kłóci się 
z ogólnie przyjętą zacadą katolicką.

Radość żydów
W  związku z zawiązaniem Komitetu Pa­

lestyńskiego pisze „N ow y  Dziennik11:
„Z prawdziwą satysfakcją i radością 

przychodzi nam 
mitetu 1‘ropalestyńskie.

działo ludzie widzą, jedyn ą obu uę pized cje« .  j egt pro ieKt upokarza ja ren Dowodzi 
lObołlUCA- . • • • " ,  i  . .  łŁ iŁ . :grażącumi mubezpieczeństwami rooot.uey bnTviem &  lw ól,PV w  i„dzm i, którzv

przed przemysłowcami. 1 naodWTot*. Ivtoz
jednak zec-hee twierdzić, że ten poJ/ ai kla­
sowy zostanie na zaw-ze? Został AAywołany 
dzięki lioeraiizmowi, a to turzez' koncentra-

n a w e t n ie  ś led zą  d o k o n w n ilą c y c h  “ się1' aa* 
św iec ie  p rzem ian . T p ro ie ld  ‘ k o m ic zn y . B o  
je g o  tAvórcy w yob rtóa ,]?  sob ie , że  . .n o w y  t i ­

ra sairsiaJ^cia 1 rauoscia i „ -» i 1 ■- . . .  s t r ó j11 można, b ed z ie  op rzeć  na ..e lic ie  >wo-

tyus-ie0o w -osce. es znjenić. Uwłaszczenie mas (Ayskazarie przez *: n V  - ;  ) .  *• +ńi-j.A r  ypadkowrej
v.,3zai;ze Rzeczpospolita Polska terenem naj f>i lm  X I )  b(?dzie ,koilCrim Jdasow c6w11 i.ub f" -^ ‘ch "MS a n ^ o re i .1 .a k ^  P W dko^ e
większego skupienia zyd»wska«go w Euro- „ i  ;vnai nmAi lakiem iei W o d 7*nipm iż '*pliei PP1 -y  “a ‘ *ię z .hala^in .„ Pol
pie. Jako taks. jest pJsK silnie z a m t e - staraie współpraca udu w  obre-.sce t ’'zeba UineR'° '
resowana w  problemie raejonanego, zdro- )ne z a ,Vodu i temsamem realizacja ! „Zaczynam^ teraz wiek 20.
w-ego i  na zasadach cywilizacji atu. • spra j ]?orp0racjoinizm.U. r -  Iunych. .zraża pojęcie sAAieżo w  prasie katolickiej Ku ropy prof.
w.edliwości opartego iO»* ią-zar a kwestjij s âmi“  przypomina im „ciem ne11 średnio Reynold Gonzague z Bema szwajćar&kiegg. 

żydowskiej Dla nlltogb Nega Iz im i ciecze. .Tuż'jednak w poprzednich attyku W iek  19. trwał do końca wojny. Dopiero 
żadnei więcej wątpliwości, _ 1*  tokiem r«z  pod311oSiem_ u  korporacjonizm dzisiej- teraz -kończyliśmy g o i  zaczynamy Anek 
wiązaniem kwest, 1 żydowskiej jest ..tylko M sv^ k m  Il0WoC,zeSnv /I10;w ;e za

Sprawa komunizmu w obizie sanacji
Wojewodziń.ski „Dzień  Pomorski11 (Toruń) 

odpowiada p. M ackiewiczowi ze „S łow a11 w i 
leńsldego na jego  —  urzytoczony przez nate 
niedawno —  artvki ł, w  któnrm ten konser- 
rva.tywny publicysta AYskazywrał niedwuzna 
cznio na komunistyczne sympatje samP/Cyj- 
nego „Lcg jon u  M łodych11... „D zień  Pomór- 
ski11 nap^o.l przeczy, by  ..Legjon Młodych1, 
był organizacją, polityczną. A  swroje śmiałe stanie Komitetu 
zdanie popiera tom. iż rząd IfLw-ów).

„nie. chce (?) wciągać młodzieży av czymią 
politykę. Widoczne (?) jest to chocia-żb} 
na, terenie szkolinictAA-a, gdzie ndodzieży 
wogóle nie wolno (?) zajmować sio polity­
ką. Na wyższych uczelniach stworzono wa­
runki dla, wyrobienia w młodzieży poglądu 
politycznego, lecz nigdy (?) dla czynnej
polityki11.
Co się tyczy „Legjonu  Młodych11, to —  

oświadcza, ..Dzień Pomorski11 —  obóz rza-

sjoniżm —  Żydowska Siedziba Narodo­
wa av Palestynie —  dzisiaj jeszeze liczeb­
nie drobna ale rosnąca i _rozAvijająca się z 
noku na rok i mająca w sobie wszystkie 
dane, ażeby stać się domem i azylem o~ 
środkiem imigraeyj.nym i  centrum ducho­
we całego rozprószonego po świecie naro 
du żydowskiego11.

N a  razie .jeszcze niema podstaw do rąk 
optymistycznej oceny s-zams akcji palestyń­
sk ie !j ' ,1 } r:;)U

Nadztsje iydów.
Jeszcze- bardziej entuzjastyc-znie

AA-it-a ŻA'dowska

20.u... Ten  wiek 20. bęćtoic wdekiem noAvcgo 
typu życia’, nowo i cvAv1,;zaicji; noAvych foriu 
ustrojowych. -A. jeśli nas nic zwodzą z.uaki

aa.kIu 11), a że średniowioazem tyle ty lko  ma
wspólnego, iż dzisiejszy chaos społeczny i .
gospodarczy chce zastąpić organizacją spe a niobie i ziemi, nic będzie to  wiek ani Ji- 
łeezeństwa i kontrolą społeczną nrodiiikcji oeralizmu, ani kolie! .ty>vizmu (socjal/zmu), 
podobną, do tej, jaka była w  średnicwieczu. ale w iek —  korporacjonizmu. W . Z.

1 n m l i s i  e k s p o s e
wywiad w „Excelsiorze 4 *

pow- Zdaje się, że postanowiono „ukarać part-yj- kultura bolszewicka iile wzorów można wziąć 
,.Obwiła1, tików11 za to, że chcą dowiedzieć się coś o na- z. Rosji

'U ze j polityce zagranicznej. Pos. Radziwiłł ani Min. Beck zamiast, ekspose, ogłosił w jw iad 
„Powstanie Polskiego Komitetu prOpa-| myśli o ZAwołanhi sejmowej komisji' spraAV za- aa; paryskim „Escel&iorze11. Nasz PAT. podia

lestwńskiegc pisze —

dow y traktuje go z ..cala życzliwością11 ja ­
ko organizację opartą o ideologję p. marsz. 
Piłsr-dskieiro. a to

„bez względu na pozorną (! )  „niejednoli­
tość11 poglądów społeczno - gospodarczych, 
które są sprawą drugorzędną przy istnieniu 
zasadniczego łącznika, spajającego organi 
znoję w jednolitą całość11.

CiekaAce jest wyjaśnienie ..Dnia Pornor- 
iego '1... Zarzucają „Leg jonow i ófłodyeh11,

— wydaje się zjawi- granicznych, którą po. .,otAvardu!1 natychmiast ten wyAAiad prawie av całości, 
sideni nie.slyclianio dodatnim, przedewszyst-j zamknął, nm dopuszczając nikogo do głosu. Na avstępie oświadczył min. Beck, że .Bol­
kiem aa’ dziedzinie moralno-polityczmej, w Senacka komisja zagraniczna została zwołana ska nie chciała być bezczynna, 
dziedzinie nsychicznego stosunnu narodu na 9-go stycznia i zdaivalo się, w  nareszcie „Szukałem —  roÓAvił —  pozytywnych ro 
polskiego do nas, do naszej dążnoac> olz.y- min. Beck Avygłosl długo oczekiwane ekspose. związan tam, gdzie nastręczała się poważna 
skar.ia 1’alestyny. Jeśliby nawet zjawisko!Tymczasem pojedzenie odłożono, gdyż... mi- sposobność11.
to nie t>A ło wolne od przesłanek negatyw nister musi przeAvodnic-zyć na sesji Rady Ligi W  spraińe Ligi Narodów mm. Beck oświad-
iiyoch pod feątem widzenia polityki CuJgra-j Narodów. Ale sesja nie rozpocznie się przed c/.ył:
eyjnej. jeśliby naAcet aa' grze inot-yAvów, któ- 1*5-tym. do Ge-newy jed/.ie się Jjjjko półtora, ,.TJga Narodów nigdy ni-e była bardzo Mi­
ro fakt ten ipoAAmłaly do życia i ten m o tyw , dnia. W idocznie zatem są jeszcze jak.leś inne na w  Europie w-schodmiej. N igdy nie mogła do­
li jednostek nie był drugorzędnym, a  może przyczyny d la  których Sejm nie może obecni- konać wielkiej rzeczy z punktu widzenia poii- 
i decydującym, to i tak —  w sumie po zająć się polityką zagraniczną-. Widocznie pa- tycznego, ale istnieje jednak punkt, który 
zostanie na dalszą metę —  bilans dodatni11; r.uje pogląd, że naród ma tylko płacić i mil- przewyższa AA-szystkii nme, a mianOAvicie to, 
..OliAA-ila11 daje delikatnie do zrozm u ie-! czeć. Płacić czterdzieści kilka miljonÓAv rocz- i "  snma idea posrofciwania zapomoca, podobne]

nia, żc akcja Komitetu wpłynie na zm ianę,rdp- iv t-em prawic 10 aiiljonów na fundusze: organizacji wyższego systemu tmędzynarodo-
..psychiczmego stosunku11 Polaków  do żv-j dyspozycyjny i propagandowy. Oczywiście aie avc; współpracy nigdy nie straciła u nas swego 
dÓAA oczyAALśoie w  sensie przyjaźni polsko- najeży sądzić, że się propagandy nie rozw.ja. prestiżu. Nie możemy porzucać tego punktu
żydowskiej. Trzeba więc ślediz-ić jego  dzia­
łalność. "  i

0Avszem, naród nia prawo czytać up. av „W ia- Ayidzenia1. 
domosoi-ach Literackich11, jak wzniosłą jest; Dziennikarz francuski byiby zapewne wolał

%
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wobec ^reorganizacji5* Lagi Narodów. *  Tłum tfemonstrum przeciw oszustwom Stawiskieoo
uowteamał sit mc, • 9

O stosunkach poJsko-niemieckicn not. Beck Sprawa, czy Stawiski popełnił samobójstwo, wiskiego • „Caisse Autot.omc doi Regiem-.nts 
powiedział; czy też został zamordowany, została, oficjalnie et des Grandes Tt*Vaux Interuationatmsta-

.,Ku naszanu widlkjcma zadowoleniu —  po wyjaśniona. Lekarze bowiem biorący udział' ncwisko prezesa', rady nadzoiczej zajmował b. 
wiedział krótko —  stostutKi poiSKO-niemieckie w sekcji zwłok, stwierdzili oficjalnie, ze Stawi- aoinasattór przy Watykanie de Fon.enay, pro- 
połepszyfy się. j ski popełnił samobójstwo Orzeczenie to jednak zeS międzyaaro.TSwej Akadenji nauk djrploma-

Szczere wyjaśnienia., jakie smeliśnw z rz* bynajmniej nie uspokoiło opbji publicznej, tycznych, wiceprezesem rady był belgijski ?*- 
dem berlińskim, —  Li owił dalej minister —  podsycanej zresztą, przez prasę, która wręcz nator b. minister PelŁtiea^i, a -tanowi,ska adtni- 
utwierdziły nasi w przekonaniu, że rzecaiywi- nie daje w>ary wiadomości o samobójstwie niatratorów zajmowali Guichen, Rossigr.ol i in- 
etość nie była taka jak ją przedstawiały różne Organa opozycyjne wręcz przypisują czynm ni. Dziennik przypomina, że Stawisk; już w r. 
organa prasy“ . ' kom rządowym, że ułatwiły one takie wyjście 191? =kazany byl na więzienie na nadużycie

A w sprawie stosunków polsko-francuskich Stawiskiemu, który zbyt wiele wiedział i Któ- .zaufania, w r. 1915 za oszustwo. 'V r. 1924 
niema, jak sądzę, nic do powiedzenia.? — za- tego zeznania mogły skompromitować wiele schwytano Stawiskiego na fałszowaniu czeków 
pytał dziennikatz francuski. znanych i wybitnych osób Stawiski umyślnie na sumę 6,009.000 franków. Mimo to udaje sio

Tak —  odpowiedział min. Beck. Niema nie miał wciągać do swoich oszukańczych mani- Stawiskiemu wydostań na wolność. Zdaniem 
Ti. vrego Jo powiedzenia, o nieb i w tem stwier pulacyj czołowe osobistości. dziennika Stawiski uniknął kary tylko dzięki
dzeniu widzę barćteo pozytywną, deklarację. I „Le Popularne • twierdzi również, że obawia wpływom, jakie posiadał.

Widocznie jednak spostrzegł p. minister, że no się reweiacvj Stawiskiego i dlatego najpe Władze bezpieczeńst\ a w dalszym ciągu 
tak lakonicznie mówić nie należy i dodał kilka wnń-jszym środkiem bvło pozbyć się oszusta i wykonują zarządzenia, mające na celu niedo 
zdań o przymierzu po'sko-francuskiem, które kazać mu odbyć ..wielką podróż1*. Misją tą zda puszczenie do demonstracji. Przed minister, 
podpisane zostało przed 13 laty i przeszło pró- nlwn pisma obarczeni zostali urzędnicy policji. s<wem spraw wewnętrznych i na sąsiednich 11 • 
be życia „Idee kierownicze tego układu są którzy w ciągu krótkiego czasu nadali śmierci licach rozmieszczono znaczne* oddziały poli- 
dziś równi,e słuszne, jak i vr r. 1921“ . charakter samobójstwa, co później stało się o- cyjme. Na rzucone przez ^Action Franca:.ęe“

Wywiad został dobrze przyjęty przez prasę fic-jalną tezą Dziennik socjalistyczny zatniesz- wezwanie do raanifestaey} przed Izbą Deputo- 
berlińską. Należy jednak przypuszczać, żp bę- .cza wiadomość swego korespondenta z Greno- wanych. kilka większych grup manifestantów 
dzie onu. powściągliwa w pochwałach. Jedno We o odnalezieniu /Stawiskiego, podnosząc, że usiłowało przedostać się na bulwar SL Genna- 
z pism niemieckich zanotowało pogłoskę, że 3 policjanci weszli pierwsi do willi, podczas in. Policja wyparła manifestantów, którzy je- 
min. Beck bvł niezadowolony z pochwał, jakie gdy żandarmi znajdowali się na zewnątrz do- dnak po rzuceniu uwu petard, powtórnie usi- 
splywaly z jńóra p. Siebnrua w .Frankfurter mu. Gdy zkolei weszli do pokoju, gdzie znaj- łowali przerwać kordon. Policja szarżowała 
Zeitunr1. Uważa sie on tylko za wykonawcę dował się Stawiski żandarmi, ciało Stawiskie- i rozpiószyła manifestantów, którzy zebrali się 
woh min. Piłsudskh go, który kieruje polska go Iczalo już w lózku, a obok znajdował się jednak ponownie. Na,* szjnac-b tramwajowych
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poiitfjcą zagraniczna rewolwer. Rewelacje socjalistycznego dzienni- położyli manifestanci liczne petardy, które z bu 
Ua należy przyjmować z dużą tezeiwą nie- kieni wybuchały. Gwardia republikańska ode- 
mniej jednak ilustrują one dokładnie nastroje pchnęła? manifestantów i rozprószyła .Manile 
fantastycznych pogłosek, kursujących dokoła stanci schronili się do bram i do jednej z na- 
aferv Stawiskiego. .,Quoiidien“ przytacza na rożnych kawiarń. Ogólna liczba aresztowanych 
wet listę osób zamieszanych w aferę Stawiskie- wynos, 250 osóh. Wieczorem przywrócono nor 
go. W  jednem z głowDyeh przedsiębiorstw Sta.mahiy ruch na. ulicach.

J la  z ie m ia c h  (f iz n t it e b
Akt łaski p. Prezydenta Rzołitei

Jak donoszą „Nowiny Codzienn6“ . wśród 
kupców żydowskich w Warszawie z niezwy-j
kłem ożywieniem iest omawiany akt łaski p, . .  , . . ... , , , .
Prezydenta^ R P. w stosunku io k ie ro w c a  mrjentowawszy s,e w sytuacji, kto- panję społeczną
, 7 . . . , «„!„•  M M ir -  ra mogła stać się bardzo przykrą, co prędzej miastach.

wm gaz przy u . . ł  . ' ,  pierzchli na nartach. Miś jednak zachował się Nietylko agituje na rzecz funduszu mwa-
murfc , zyua Marmurek, J ^ p e w n e  ^  _  I ^  DajnlD;eJ ^
dn-osci w urzedizie skarbowym, był sKEzany . i r  ę . ■< ■>

, , m ,< i,, , zamiaru ścigania swych odkrywców. .'.z e z  Sąd Okręgowy na 400 zł. grzywny lub c

Nowym Jorku i innych

Więzień „król*1 kasiarzy sł ira  się 
o nrzeniesienin w jf»rs®rS k'*™ ^

30 dni aresztu. Od wyroku sądu odwołał się 
z prośbą do p. Prezydenta R i Dli tej, zaznacza­
jąc w podaniu, iż jaJt inwalidą b. wojsk rosyj­
skich, oraz ochotnikiem wojsk polskich. W  kon Głośny „król kasiarzy'1 Szpicbródka-CichOc- 
kluzji Marmurek prosił o darowanie mu kary. ki od marca ub, roku przebywa w więzieniu 
Ostatnio Marmurek otrzymał od prokuratora ^  piotrkowe, gdzie pełttl funkcje fryzjęia, a- 
Sądm Okręgowego zawiadomienie, że na mocy py —  jak mówią dowcipni —  nie postradać 
reskryptu p Prezydenta R. P. z dnia 8 listopa- ^.lekkości w ręce“ , tak niezbędnej w jego fachu, 
da 1933 r. zarówno kara jak i areszt zostały Ostataio Szipicbródka złożył władzom więzien- 
mu darowane. I nym podanie o przeniesienie go, ze względu

Znowu aresztowanie „grubej ryby* 
we Lwowi*.

lidów Armji Polskiej we Francji, co było głć 
wnjrm celem jego przyjazdu, a.le gdzie może,| 

agituje na rzecz Polski Przedstawiając ją 
w świetle jaknajlepszem —  stara się zająć 
Amerykanów interesnjącemi ich sprawami.

W  swo-je. m*>wie, wygłoszonej w ..Adrer 
tising Oub wspomniał o doskonałej świato­
wej . opinii polskich : techników 1 inżynierów, 
zwłaszc-za na terenie Rosji. Gdy Stany Zjedno­
czone uznały obecnie Rosję sowiecką —  otwie­
rają się szerokie możliwości rozoudowy tego 
draju a wobec naprężonych stosunków między 
Moskwą a Berlinem liczyć się należy z usu­

ną zły stan zdrowia, do więzienia w < /nu, n;̂ .cjem niemieckich techników i kierowników. 
W  podaniu kasiarz tłomaczy, io  k.,nat górski przy jęCje na fo ąpiejsca Amerykanów nasuwa 
uleczy silne zawroty głowy, na które cierpi pew71-* trudności w miejscowych warunkach 

Od pewttsgo czasu wypływają na widownie od dłuższego _ czasu. W podaniu Szpicbrodaa ora5, opanowaniu przez nich języka.
« e  Lwowie coraz to nowe afery 1 o magistrar zaznaczył, że jest dobrym Polaki-m 1 w r. 1920 Natomiast Polacy, znający ducha narodu 
cie, straży ogniowej, przyszła kolej obecnie na nie mogąc wziąć aktywnego udziału w wojnie tosyjskiego i łatwiej mogący opanować język 
Miejskie Zakłady Elektryczne. Po drob azgo- z bolszewikami, zorganizował w więzieniu pj-zy fachoweir wykształceniu —  mogliby za- 
wem przeprowadzeniu śledztwa i szczegółowej zbiórkę, która dała kilkanaście tysięcy marek, ijczne stanowiska. Gen. Haller radzi —
kontroli gospodarki w tych zakładach, sędzia Pieniądze te zostały przesłane ,-do kwatery głó i,y ,,j którzy czują się na siłach, weszli w po- 
śledczy polecił aresztować naczelnika wydzia- wr.ej Pana. Marszałka1, Nie wiadomo jeszcze rozumienie z rosyjskiemi koncernami technic-z 
jB zasobów Kazimierza Kanarówskiego. Nadu- jak postąpią w danym wvpadku władze 
życia popełniane były przy zakupach dla Miej- 
skich Zakładów Elektrycznych.

wię­
zienne.

Chrześcijanin chce przejść na judaizm
Do urzędu palestyńskiego w Warszawie 

tgłoiił się właściciel 18-morgowego gospodar­
stwa rolnego ood Równem, 46-letni Stefan Sa- 
klewski. z oryginalną prośbą. ZaklewsH chce 
emigrować do Pałestyiiy i przejść na judaizm 
by pojąć za żonę chaluckę, Ghanę Almond, 
Od dwóch lat na ziemi Zaniewskiego praco­
wało kilku chabmów, którzy no p-aktycc na. 
roli jaoą jako inetnłWoTzy ao Falestyny. —  
Wśrud chaluców znajdowała się również Gha­
na Almond, w które, zakochał się ZaldewFki. 
Urząd palestyński skierował ZaklewTskiego do 
rabinatu warszawskiego.

Sierżant rzucił granat w tłum.
Dnia 22 stycznia, na wokandzie warszaw 

skiego wojskowego sądu okręgowego znajdzie 
się sprawa sierżanta z 13-go pułku piechoty w 
Pułtusku, Stanisława Sikorskiego który kilka 
miesięcy temu podczas zabawy ludowej w 
Błoniu izucd w tium granai ręczny. Gtanai 
eksplodował, raniąc ciężko 6 osób, oraz zabi­
jając na miejscu jednego z gospod?rzv Franc. 
Miszczaka. Sierż. Sikorski tłomaczył się pod­
czas składania zeznań w żandanneTji, iż gra 
nat znalazł na polu i włożył go do kieszeni, 
by wręczyć awym władzom. W  czasie zabawy,- 
silnie zdenerwowany, zapominając o niebez­
pieczeństwie, nie zastanawiając się wiele gra­
nat ten rzucił w tłum. Na rozprawę powołano 
60-ciu świadków, mieszkańców' Błonia.

&notkvnie narciarz? z niedźwiedziem^
Onegdaj -wybrała się grupa bawiących w 

U orochde turystów na. wycieczkę narciarską 
w Czarnochorę. Gdy rarciarze zblizali się do 
szczytu —  ujrzeli z odległości około 200 m. 
stojącą między dwoma drzewam: dużą, czatuą 
masę Jan się później okazało, był to okaz 
pięknego niedźwiedzia kamackiego. Uczestnicy

JUBILEUSZ KAPŁAŃSKI KS. BISKUPA 
PIŃSKIEGO. W dniu 2 lutego r. b. przypada

nemi i  przemysłowemi a zarazem rozpoczę­
li s bud ja jęzvkowe.

Placńwka polskp nań Oceanem Sookoin,
Param polska, w Los Angeles obejmuje

2o-lecie święceń kapłańskich Ks. Kazimierza około 800 rodzin tj. oKoło 4o0u wiernych. 
Bukraby, Biskupa diecezji pińskiej. W  drlu 2 Ośrodkami jej są mały kościółek i „Don’ Pol- 
lutego po wszyskioh kościołach diecezji od-jski”  z salą zabawową i bilbljoteką. W  rozpró 
będą sie uroczyste nabożeństwa z kazaniami, szonej tej kcłonji, odległej o 3 dni jazdy po- 
lógoż dnia w domach i salach Radowych odbę- ciągiem od najbliższej placówki konsularnej 
dą°się obchody (akademje) na teniaty będąct i pozbawionej inteligencji. Trudno utrzymać 
w łączności z obchodzona uroczystością. ducha - narodowego. Toteż podziwu godny jest

MŁODY KARAIM  PROFESOREM UNIW. rodaków kalifornijskich,którzy da-
. .... v ją cirzko zapracowana grosz.na Armję błe-WARSZ. Jalk wczoraj donosiliismj, nowoutwo- - r 1 -- . ^ r  - . , y  , -

, , . . , . , „Yii-rtn kuną, Komitet Na.roaowy Polski itd. Niedarzoną katedrę turkoiogji na uniwersytecie war

.amem 1 pochodzi z Trok. Języ^  rozwija się mimo trudności w myśl zasad Pa-
stndjowa Krakowie u pfof. d«rewskiego i gen. Hallera. Praj kościele od-
^c jah ztpąc  m  głównie w dialektach turec- b . polskiego, nod :zas naho-
kich. .Jako stypendysta p o t ę g o  kon-| źeńsiw Człomco-
tymiował sbudja w Ber npe, • aryzu s.>- ... jil0,]onjj poi^piej są gorąco przvwiazani do
tyncpclu. Mouy protesor liczy zaledwm 30I m0wy i wian ojców -  r ich odporno^ na 
lesf to pierwszy Karaim, mianowany pro s - ameryjianj7;acj(, nioze być przykładem dla in-

dwiki dc Marillac. Kanonizacja ołog Anti- 
dy Thouret. odbędzie Się w dniu 14 bm. w ba­
zylice św. Piotra. (KAP).

migdzynar. studentów katolickich
Pod przewodnictwem ks. biskupa Chaptal, 

sufragana paryskiego, rozpoczęły się w Pary­
żu obrady międzynarodowych katolickich dni 
akademickich. W obradach biorą udział przed­
stawiciele studentów francuskich, polskich, 
niemieckich, angielskich, austrjackieh, belgij­
skich. węgierskich, szwajcarskich, luksem­
burskich, onniańfkich i brazylijskich (KAP).

Zgon generała Dusail.
W ub. niedzielę rano zmarł wielki kanclerz 

Legji Honorowej, generał Dubail. Zdolny i 
amnitiiy awansował szybko; w r. 1873 był je­
szcze poriic-ziiikiem a w 1903: generałem 1 kie­
rownikiem szkoły wojskowej w Saint— Cyr- 
Od 1912 r. komendant 9 armji, wszedł z po­
czątkiem wojny do najwyższej Rudy wojennej 
i asanął na czele ł armji, z którą obronił JYo- 

1 gezy i Nancy przed inwazją niemiecką. Mia­
nowany komendantem wielkiej „annji wscho­
dnie j“  odznaczył się jako pierwszorzędny 
organizator szeregiem zwycięskich poświęceń. 
Gen. Dubail założył muzeum Legji non01 owej 
i wprowadził rożne szczęśliwe inowacje do 
szkół wojskowych w  Saint-Denis. Bconen i 
Loges. Był wzorem znakomitego żołnierza, 
czego dowodem wszystkie odznaczenia wiel­
kim krzyżem Legji honorowej, medalem woj­
skowymi a wreszcie godnością wielkiego kanc­
lerza Legji Honorowej.

Niemowlęca reinkarnacja buddy.
Kapłani tybetańsc-p zdecydowali, że za* 

stępcą zmarłego w gradniu ub. r. Dalaj Lamy 
będzie dziecko urodzone aokładnie w tej sa­
mej chwili, w której nastąpił zgon Dalaj La­
my. Decyzja ta nastąpiła w ten sposób, że ka­
płani tybetańscy rozumują, że ducn Daiaj La­
my wstąpił w ciało narodzonego aztecka, które 
w ten sposób staje się 14 z rzędu reinkarna­
cją Buddy. Podczas mało^tności nowego Da­
laj Lamy kraj zarządzany bedzit przez regen­
ta, którego obierze zgromadzenie kapłanów.

m.
Antyżydowskie rozruchy w Hawannie.

Jak już donosiliśmy, w Hawanie, na Ku­
bie wybuchły rozruchy antyżydowskie. Jak się 
okazuje obecnie, zabito tam dwóch żydów ro­
dem z Polski, Motka Tarczyńskiego i Jułjusza 
Kleindorfa. Tłum po zdemolowaniu redakcji 
liberalno-żydowskiej gazety „E l Pais“ (.pokój), 
'■uszył do dzielni7/ handlowej, gdzie uokon?' 
samosądu nad żydami. ?vdzi są tam ogólnie 
znienawidzeni przez tubylczą ludność, która 
widzi w nich wyzyskiwaczy.

Czan-Suji-Ljan powrócił do Chin,
Do Szanghaju przybył z Eunopv marsza­

łek Czang-Suje-Liang, b. wódz naczelny wojsk 
mandzursKich, syn dyktatora Czan-Dzo-Lim,. 
Marszałek witany był przez grono wyższych 
dostojników, poczem udał się do swej rezyden 
cji w koncesji francuskiej. Marszałkowi tows 
rzyszyła eskorta policyjna na motocyklach. 
Dn. 20 stycznia Czan-Suje-Ljan udaje się do 
Nankinu celem odbrcia konferencji z Czang- 
Kai-Szekiem. Przewiduje się, że marszałków k 
będzie powierzone ważne stanowisko w rzą­
dzie.

nyc-h ośrodków emigracyjni cii.rem uniwersytetu w Polsce

ESKORTA POCIĄGU ZASTRZELIŁA DWU .
ZŁODZIEI. Podczas kradzieży węgla w pocią-j “ 8ZW3 IH. KS. J0Z8T3 F nitLuIDSKICgO
gu pod Chełmcami na G. Śląsku zabici został W Lipsku /FliC! 0fl3.
przez eskortujących pociąg polieiantów dwaj Mi te u licznych zabiegów miejscoucj ko- 
złodzieje, J. Tański i Kotlowski. Dwaj inni o- lonji polskiej magistrat lipski usunął oistatecz- 
tfzvmali ciężkie rany odstrzałowe. Tego ro- nie tablice z nazwą ulicy Księcia Józefa Po
(Izaju wypadki okradania wa g-onów pociągów 
węglowych i postrzelanie złodziei są w ostat­
nich czasach bardzo częste.

X całego świata.
Generał Haller w Ameryee 

o możliwościach dla Polaków w Rosji*
Zaraz po przybyciu do Stanów Zjednoczo­

nych rozpoczął gen. Haller- energiczną kam-

niatowskiego. Tak wiec po przeszło 100-let- 
niem istnieniu nazw? ulicy Ks. Józefa Ponia­
towskiego w Lipsku doczekała się likwidacji. 
Niekulturalny ten postępek szowinistów lip­
skich spotkał się z oburzniem eategc wyehodż- 
ctwa polskiego w Saksonji.

Xansystorz paoiesk1 d. 1b b. m.
Na dzień 13 hm. wyznaczony został kon- 

systorz pćłpubliczny, na którym zdecydowa­
na zostanie kwestia kanonizacji błogosławio­
nych Don Bose o, pjerotti i błogosławionej Mi 
ehaeli od Najświętszego Sakramentu oraz Lu-

-oc-
MIĘDZYNARODOWY KONGRES MUZYKI 

KOŚCIELNEJ W AKWIZGRANIE. Rozpoczął
się wielki kongres muzyki kościelnej. Repre 
zeutowani są kompozytorzy Polski, Francji, 
Belgji, Niemiec, Rolandji, Wł^mh, Aiustrji, 
Danji, Szwaj car ji. Hiszpanji, Węgier. Polskę 
reprezentuje ks. prof. Gieburowski z Poznani* 
Ks. Gieburowski -wykonał motet na chór mie­
szany. ĆKa P).

POBICIE POLAKA W OPOLU. ' ,Opolskie 
Nowiny Codzienne51 podają, że na dworcu w  O- 
polu pobito zarządcę gospody Domu Polskiego 
w Opolu -i. Augustjma. Około 20 członków S. 
A. bez uzasadnionego powodu rzuciło się na 
wychodzącego 7. dworca Augustma i pobiło go 
do fc-wi. Trzech urzędników policji kolejowej 
wyrwało wreszcie Augustyna z rąk napastni­
ków i odprowadzili go do poczekalni. 0 zajściu 
spisano pro tok <11 na posterunku policji.

BCA DUSICIEL W TAJDZE SYBERYJ­
SKIEJ. X\ okolica cli Chabarowska (Daleki 
Wschód) znaleziono w tajdze śpiącego boa-dn- 
siciela długości 3 m i grubości 12 cm. Test to 
pierwszy wypadek znalezienia podzwrotniko­
wego gada na tak dalekiej północy.
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Jitn o .
Z kin krakow*kish.

APOLLO. „Tysiąc i druga noc“ . W swoim 
czasie nadmieniliśmy już, że wynalazek filmu 
dźwiękowego, rozbijający produkcję na ośrod­
ki językowe, okazał się fatalny dla grupy ro­
syjskich filmowców na emigracji. Grupa ta 
'w której skład wchodzą m. im. tak znani arty­
ści i reżyserowie, jak: Możżucliin, Kolfru Rim- 
skij, Lisieniko, Kowańko, Woikow, Jennoijew 
i Łoszakow), pracując ongiś w paryskiej wy­
twórni ..Albatros11 i berlińskiej ..Ufie” . dala się 
poznać z najlepszej strony w  takich obrazach 
niemych, jak: Kean“ . ..Lew Mogoiow X „Gał
ganiorz paryski11, ..Kurjęr carski1*. ..Biały sza­
tan , ..Szeherezada11 i ..Tajny fcurj«r“ . Po ..re­
wolucji talkiesów11. grupa rosyjska z Iwanem 
Możżucliinom osiadła znów w Paryżu, przysto­
sowując się do nowych 'warunków. W ogląda­
nym obecnie filmie Możżuelim odgrywa role 
M-v-,if'-ezn!'-,,o księcia. Reżyser Wojkow opraco

ZNIZKA C im  —  L E K A R S T W E M  PRZECIW KRYZYSÓW ! 

N ó w y  Z a r z ą d  z n a n e j ,  p i e r w s z o r z ę d n e j  k a w ia r n i  

i V i  I T R  A l  (daw niei „ZIEM IAŃSKA41)
ą y % J n ^ d l ^ t  A  M M .T ?  C J l a Ł i M  P IL IC A  S Z C Z E P A Ń S K A  L . 1 . I. p ię t r u ).

w zrozumiem# dzisiejszych warunków ekonomicznych wprowadził z dniom Now eg« Roku 1934

now ą  ofcm źlge cen rt*gej6 w  i p o tra w  t
Kówa b.ata i c&aina lub herbata pierwszej jakości 5 0  grossy.
Śniadania wiedeńskie — 1 z<r.!------------ --------- Kaiacje —  1 zł.!

Wykwint*te oUac&y z 3  dań na maile po 1 .6 0  zł.!
L W A G A ' Po balach i zabawach karnawałowych poleca się tanie śniadania!

Lokal o tw a rły  o d  j o d z .  ó t a j  rano d o  2 -o j w  nocy. le lo fo n  N r . 132-30.

P o c z a | (  w  i  j e g o  z a b y t k i .
Zwiedzając w czasie wa-kacyj letnich Wo- swoim rodzaju, kolportowaną, była przed laty 

lyń, zahaczyłem mimochodem o małą nic. zda- w tysiącach egzemplarzy po całej Rosji, 
wachy się mogło, nicznaczącn mieścinę Focza- Otwieram broszurkę na. stronie 4-tej i czy- 
:uw. IMieścina ta brudna i błotnista liczy oko- tam słowa, ktćre podaję w doslownem tluma-

wał soenarjusz . Tysiąca i drugiej noc y11 bar- 1 o trzech tysięcy mioszkancow. przeważnie W\- czciiiu, bez żaitLnyCh korneiitaizj.
dzo realistycznie, nie siląc się na fantazję, ja- znamia niojżeszowego. i J UW B.ałochorwac, ki.wrowiacą. zawsze
k;. wiilzielihny w łyiil.ach^ araBskiM;. ip wowa Mioscma ta jest rok rocznie celem i miej- byliśmy u i em i prauos awiu. Przecież my przr- 
nych przez Amerykan (np. ./Złodziei z Bairda - scom licznych pielgrzymek i wycieczek z ca j ęli-m\ śniętą jrrawo&ławną chrześcijańską v ia
nu11 z D. Faiibanksem). Ale zato mamv bardzo lego kraju i zagranicy, bo w obrębie jej wzno-Ąvę,' jeszcze w 626 roku, od samego świętego
solidne ujęcie scen zbiorowych i wspaniałe de­
koracje pendzla W. Łoszakowa. Zespół aktor­
ski dobrze wywiązał się ze swego zadania. Glo 
wne role. oprócz Możżnchina, grają: piękna T a ­
nia Fedor, oraz Gaston Modot, sułtan z .,czar­
nym charakterem'1.

£ n i f '  n w d i w i s f c u f

„ZARANIE  ŚLĄSKIE”  zeszyt IV. Pismo 
to, wydawane przez Towarzystwo ludoznaw­
cze w Cieszynie, pośdięcone jest w całości 
sprawom regjanalnym Śląska, podając w każ­
dym numerze szereg interesujących artyku­
łów. W  ostatnim zeszycie ks. Andrzej Wan- 
tuła omawia początki osadnictwa na Wiśle, 
p. Jacek Koraszewski kilka wspomnień o kon­
fiskacie przez sąd pmski zbiorku poezjj W ła­
dysława Bełzy itó,Wesela” Wyspiańskiego
w  roku 1908, Franciszek Popiołek podaje hi- 
storję sali posiedzeń cieszyńskiego wydziału 
gminnego, zaś Jan Sławiczek garść wspom-

szą. sio mury słynnej Ławry Poczajowskioj. Metodego, a teraz loIO rok, znaczy 700 lat 
Jest to prawosławny Rzym, tu rok rocznie chronimy nasz skarb nieoceniony, naszą rodzi- 

płyną tysiące wiernych, by pomodlić się w jej ma prawosławną słowiańska wiaro. Tylko, ach, 
dwunastu cerkwiach. mało nas zostało. Zamęczyli źli katolicy-łacin-

Równocześnie Ławra, w której niwach mo- nicy naszego świętego Cyryla, doprowadzili 
dliii się carowie, była miejscem, z którego do śmierci i świętego Metodego, swemi niego- 
szły na'cały świat słowa nienawiści do wszyst- dziwemi intrygami i mękami zabili świętą Lu- 
kiego co polskie, a w szczególności kStolickie. dmiłe czeską, świętego Wacława jej wnuka, 

Piękne są gmac-hy i frontony cerkwi, wy a"dętą Dąbrówkę jej wnuczkę, zabili i święte- 
kładane mozaikami, o motywach religijnych, S° Stanisława, Szczepanów skiejjo, naszego do­
bo rząd rosyjski nie żałował pieniędzy na BreS0 Biskupa krakowskiego, zgłtfdzili ze świa- 
pjrzrozdobienie i upiększenie Ławra, bv tym wszystkie naszych prawouławnych świę-
sposobem zadokumentować awoją. potęgę i pu- f i® ',  a P o to m  zaliczyli ich w poczet katoh- 
tegę prawosławia. ckich s"WWeh. by naród krakowski zapomniał
' Wstępuję na chwile do księgarni klasztor- 0 tem- ** t0  święci prawosławia, Którzy 

nej; jSaederńną na półce leżą książki, broszury * * j  jjmawftli katolicyzmu i walczyli z mm do 
i pisma w jeżyku rosyjskim, ruskim i słowian- -oiica sv, _= zj-cia .
sfciu. przewodniki po Ławrze i Poezajowie.-1 Dałej nawołuje autor do tępienia rehgji ka-
,ej pla-rfy sytuacyjne, modlitewniki, obrazki »  księży Jezuitów nazywa „psami
świętyć i widokówki z Ławry. Przyglądam ^c.iek łym ft którydi ukąszenia trzeba- się wy 
się im z zaciekawieniem, gdy wtem w zrok mój ^ e g m c  5 prz/tem przy-
nada na- skromna niewielka . zniszczoną bro- W  WSŁ3]kie Posądzając o mor-
szurke ' - ' - dsrirtwa i czyny niemoralne.

' To 'sław ne ..PoczajewsKije Listki11 Nr. 7.! W  dalsze™ ciągu broszury na stronie 21-
' 1912 rcdh-kiorem ich i wv- szeb P18M autor 1,1 e P o l ic z y  tego zła. ja­

kiego wyrządzili Polacy-katoiicy ziemi rosyj-

Tceoafccji i Almin : Cfeszm. ul. Stalmacha 14. dor. Broszurka ta będąca ooecńie unikatem w

' ś p o t  t .

Kłopoty nismi^ckioh spp m w c ó r  
zagranicą.

Herbert KTaft, rządowy Komisarz sporto­
wy w Baciienji, "wniósł dio Niemieckiego Zw. 
Piłki Nożnej żądanie, aby niemieckim druży­
nom zabronić grać zagranicą.

Powodem tego żądania jest nast. wypa­
dek; piłkarze z Karlsraii6 grali w  dniach 25 
i, 26 ub. m. w Nancyi i Metzu. Przed meczem 
Francuzi zażądali zaniechania pozdrowienia 
hitlerowskiego. Niemieccy gracze ustąpili do­
piero wtedy, gdy Francuzi zagrozili im nie- 
wypłacenia kasztów podróży i zażądaniem, od­
szkodowania w razie niedojada mtczów ,do 
skutku.

m a k k a b ;— c r a c o v ia .

Dzisiaj wo czwartek dnia 11 bm. o godzi­
nie 3-ej po południu odbędzie się na torze 
‘Graeówii mecz o mistrzostwo Okręgu Krakow­
skiego pcmiędzy Makkabi a Cracowią. Będzie 
to pierwszy występ biało-czerwonych po tur­
nieju krynickim. 'Orn.covia występuje na tym 
meczu po raz pierwszy w  Krakowie ze swą 
reprezentacyjną, trójką ataku Kowalskim, Woł 
kowskim i Nowakiem.

HOKFIŚCI STANÓW ZJEDNOCZONYCH 
W ANGLJI.

Hokejowa drużyna. Stanów Zjednoczonych 
.Massachusetts Rangers roze-gi ała w Anglji pa­
rę spotkań międzypaństwowych, Angija —  
Stany Zjednoczone, z następującemi -swmikam! 
1:1, 5:4 i 2:0.

.SZTUKA • •  Od 11 bm. w kinie .SZTUKA « «

naeń z wycieczki do Lubszy, miejsca urodze­
nia poety sląstnego JCzefa Lompy. Numer wydany w , roku
wydamy, jak zwyłde bardzo starannie, uzu- dawcą, był znanv polakożerca i nieprzejednany . ,
peluiają wiersze i  materjały śląskie. AdTes wróg katolicyzmu, mnich poczajow-ski Hel jo- f_ ie-'; f aŁ°  ~,d J  •v'. °  \6 mias a. asz oi 
■ j j  J • iV. i kościoły zrównać z ziemią, tak jak to robili

j  zaborcy Niemcy11
| Hisaorja umieszczona w „Poczajewskich! 
| Liistikaoh11 obrazuje nam jasno metody wałki 
i prawosławia i rządu rosyjskiego, który nie'
1 cofał się nawet przed kłamstwem i oszczer­
stwem. Dowiadujemy się tu rzeczy ciekawych 
i dotąd nam nieznanych, że ziemia krakowska, 
zawsze eolska i katolicka, była podobno kie- 
ayś prawosławną,

• Tak było dawniej, a jak jest dziś? Dziś 
.Ławra Poczajowska, zmieniła swoje oblicze, 
znilkł sławny mnich Heljodcr, me agituje się 
już tak pismem lecz więcej słowem. Na odpu­
stach i zebrania oh mnisi opowiadają nieświado­
mej i ciemnej ludności ruskiej o wolnej*! nie­
zależnej Ukrainie, którą, trzeba wywalczyć z 
pod jarzma „Lachiw11, rozdają ulotki nawołu­
jące do wystąpień, przeciw -władzy państwo­
wej i t. d.

Ostatnie aresztpwnaia młodzieży ukraińskiej 
dowodzą jasno, jak niebezpieczną jest działal­
ność mnichów z Ławry Poczajowskiej.

V 9 ‘
Przecudny film , rozgryw a jący  się w  najpiękniejszym  zakątku kuli z iemst i !

PIEŚŃ POGANINA
(Zńkazana melodia)*

Świat upojnych marzłń i rozpalonych snów! Wspaniała tło przyrody! Zdjęcia jakich jesŁczo 
nie widziano na ekranie1 Podniecające naelodje ! Oryginalne ohó.y tańce hawajskie! Pn-epiękta 
zajmująca treść! Piękno klasycznych kształtów! W głównych rolach trzy znakomite gw:a-dy 
następca Vale.it i na i rywal Kiepury o przepysznej urodzie i przemiłym głosie Jose M ojica  
w ro ’ księcia, oraz urocza porywająca temperamentem j C o n e h l t a  M o n t e n e g r o  
i M ona Maria Klasycznie zbudowane ciała mieszkańców Wy ar hawajskich nvcą i zachwy­

cają widzów swą krasą i wdziękiem — a śpiewy ich rozmarzają i uprjają.

Uwaga: Sala Joorze ogrzana. — D!a P. P. Urzęaników, Wojskowych., Akademików i Studentów 
za okazaniem legitymacji zniżki z III miejsc na I miejsca, z 11 miejsc na fotele.

1 W y?i1 % g*.V ■ -i

NAJLEPSZA FIGURA ŁYŻW IARSKA 
ŚWIATA, Sonja, Heniu, wyjeżdża w tych 
dniach na tournee dio Stanów Zjednoczonych.

PIŁKARZE BUDAPESZTEŃSKIEGO F. C  
FERENCVAROS zwyciężyli w Stuttgarcie 
Stuttgurten Kiekers w stosunku 2:0 (0:0).

OTTAW A SHAMROCKS pokonała w Mo­
nach j urn S. C. Riesserseo 6:0.

ZAWODY ŁYŻW IARSKIE W  AUSTRJI.
Związek łyżwiarski ..Wiener Eislauf-wrcin11 
urządza w dniach najbliższych wielkie zawo­
dy. w których udział wezmą najwybitniejsi 
zawodnicy: mistrz świata' Karol Schafer, Er- 
dos, Linhart. Kaspar, — ' z pań: Lainer, Weil- 
ler, Burger, —  pary: Baumgartner-Stilleba-
cher, Kafka -Hanke, a zwłaszcza światowej 
sławy para Itli Papez-Karol Zwak. Owicze- 
r>iom treningowynn zawodników przypatrują 
się tłumy publiczności.

1

P ro g iu j F. T .  iiboneatoM' 
o aitdsj ł/śnie prenirKieraty zti

styczeń
Równocześnie zwraeamy się 

Am wszystkich abonentów za­
legających z prenumeratą z go­
rącem wezwaniem ahy zwcheieli 
niozwlecznie zaległości wyrów­
nać.

Prywatne galerje obrazow
w Krakowie.

-  X. ------

Zoiór dziel sztuki Dra W ładysława 
Federowicza.

Kraków, która ma tak wielką tradycjo 
malarską i  w  klórefn ży je  twTorzy tylu śwriet 
nycli artystów-plastyków, jest idcalnom śro­
dowiskiem dla zbieraczy d-zieł sztuki, toteż 
oprócz publicznych, miasto nasize posiada 
stosunkowo wiele prywatnych zbiorów' obra­
zów. zpośród których nader korzyslni0 w y­
różnia się tak ilością jak i doborem cksjio- 
iiatów, zbiór Dra Włodysława. Fedorowicza, 
tak dobrze znanego braci malarskiej bra­
kowa, b. radcy sądowego i wybitnego dzia­
łacza na. niwie społecznej i kulturalnej na 
szego miasta.

Gdy- wejdziem y do jego mieszkania, 
odrazu uderzy nas 'atmosfera muzealna Scin 
ny są Trzepełnione obrazami większymi 
i mniejszymi i okazami antycznej broni sic 
eznej i palnej: na szafach. szaiRach i stoli­
kach widzimy mnóstrwo hronzów, rzeźdi. po­
sągów, posążków, statuetek, drogocennych 
kamei^geirtm i  waz ozdobnych: wnętrza
szaf i  komód są pełne wspaniałych i arty­
stycznie cennych zastaw z porcelany i szkła: 
antyozne meble, stare zegary z czasów K o ­

ściuszki i Księcia Poniatowskiego i przeró­
żne przedmioty codziennego uzy-tku z epok 
minionych, finezyjnie z artystycznym sma­
kiem wrykonane, świadczą węymownic o kul­
turze estetycznej naszych przodków'

Urn rod mnóstwa tych cennych i rzad­
kich dzisiaj przedmiotów sztuki, rozmłoisz- 
czonyeh wr obszernem mieszkaniu P. P. Fe- 
derowiczów dość chaotymznie. —  co p rzy­
znać trzeba, —  trudno jest się orientować 
i poruszać. Tedynym przewodniIdein jes-t 
sam właściciel, która interesujących się je ­
go zbiorami, chętnie oprowadza, i uieznu- 
żenic.* z zamiłowaniem, erudycją i znaw­
stwem szczegółowo wszystko objaśnia.

szczególnie dumnym jest. ze zbioru sta­
rych rycin, sztyclurw i miniatur z 1S i 19 
wieku, polskich i obcych, jirzedstawuijących 
portrety królów', wodzów, sławnych arty­
stów'. poetóry, uczonych i myślicieli, to znów 
sceny' hi-stoiyczne i bitewne, czy wreszcie 
pejzaże. Wśród nich wybijają sic na pierw­
sze miejsce wysokim poziomem sztuki ‘rato­
wniczej. doskonałością, kom pozycją oraz subi 
felnośctią. i niezrównaną miękkością rysunku 
sztychy naszego rodaka. Chodowieckiego 
i Falrka. Gdańszczan. Bogato również jwzod- 
stawia sie kolekcja drogo cennych tkanin 
antycznych, okazów współczesnej grafiki 
polskiej, szkiców' do obrazów, drzewurytów 
iapońskidi, albumów i ksiąg dawnych 
i współczesnych, traktujących o sztuce i jej 
historji. Nie wszystkie te interesujące przed­

mioty z których' niejeden jesf’ cennym uni­
katem, są nazp.wnątrz widoczne, lecz prze­
ważnie. i to najciekawsze znajdują się ukry­
te po szafach, szufladach i różnych zaka 
markach.

Ten dz ał zbiorów nieznnżonego zbiera­
cza przedstawia sie najhardziej chaotycznie 
i domaga się Koniecznie posortowania i szcze 
golowej inwentaryzacji, którahy' dopiero po 
zwolila na zorjentow'an?e się w  różnorodno­
ści i wartości zabytkowej i artystycznej 
obrazów.

Również i zbiór obrazów i izeżb. nagro­
madzony' dzięki ujłodobaniom estetycznym
i cli właścicieli, zda się^, wr nieprzebranym
mnóstwie —  nie jest rozmieszczonym w’ ta ­
ki sposób, aby można odrazu ocenić całą 
jego wartość. Wśród 80 (osiemdziesięciu) 
nazwisk artystów' polskich i  obcycli repre­
zentowane są największe nazwiska sztuk' 
polskiej, jak u. p. Juijuaza Kossaka, Grott­
gera. Matejki. Siemiradzkiego, Malczewskie­
go. Stanisławskiego i St. Wyspiańskiego, 
Przypatrzmy się tylko niektórym z nich.

Wśród rzeźb i posagów' ■wybija „się na 
merwszy plan wspaniały portret, X. TJuni- 
kow-skiego, przedstawiający architekta ólą 
czyńskiego. Odlew' tej rzeźby jest każdemu
znanym z wystaw. Jest to jeden z najpięk­
niejszych portretów tego rzeźbiarza, paleń
ogółu, syntezy i charakteru. „G łowa Sod- 
skifcgc- togo artysty jest pełna potężnego, 
demonicznego wyrazu, a projekt pomnika1

\

Mickiewicza pojęty jest prosto i oryginal­
nie. Z pośród rzeźb wymienię jeszcze grupę 
figuralną Kurzawy pełną mchu, wyrazu 
ekspresji i życia.

Przechodząc do obrazów', należy zwró­
cić uwagę na, przepiękny karton Juljusza 
Kossaka, wykonany sepja z oiwizji lubiicu- 
szu Kraszewskiego w  r. 1879. przedstawia­
jący portret jubilata, w  otoczeniu postaci 
z jego najcelniejszych powieści. Chełmoń­
ski jest reprezentowany pejzażem rzymskun 
p. t,. „Grób Cecylji Metelli11. W yczółkowski 
Tysunkami z cyklu „ 8tary Kraków'". Siemi­
radzki obrazem p. t. „Praczka11. Tetmajer 
kapitalnym ..Portretem Żony11. Małczewsiu 
wspaniałym, pełnym plastycznej siiy i w y­
razu fitudjum, przedstawiającem „G łowę sy­
biraka" i portretem Jasińskiego. Gadomski, 
uczeń Matejki studjum gorała, które nosi 
wyraźnie znamię korekty w ielkiego mi- 
strza. Aksentowicza są piękne, pełne cha­
rakteru i swoistego wdzięku typ y  ruskie. 
Z prac dawniejszych' malarzy na uwagę za­
sługuje obraz Leopolda Loeflera p. t . f  
„Śmierć Czarnieckiego11, którego replika 
znajduje sie w  b. cesarskiem muzeum sztu­
ki w‘e Wiedniu

Z pośród malarzy współczesnych, należy', 
wymierne, w yryw kow o tylko, takich jak 
Weiss. Karpiński, Pautscli, Grott, Klimkie­
wicz, Machalski. Rarszniewicz/ Żurawski, 
Terlecld i t. d. W iele jest w  zbiorze rysun­
ków i obrazów Wlastim ila Hofmana,, z ktd-

i L
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to słychać
n r  «  A i o k m i c

ęipi*&'Ł>r •
Czwartek 11: Hygina p. m., Honoraty p. —  

"  Wschód słońca: 7.42, zachód 15.46. —  Dłu­
gość dnia 8 godzin 24 min.

Piątek 12: Ernesta op., Arkadiusza i Benedyk­
ta op. Wschód słońca: 7.-11’, zachód. 15.47. 
Długość dnia 8 godzin 26 min.

Z TARGU NA BYDŁO. W uh. tygodniu 
spędzono na targi w Krakowie: buhaji 107,
wołów 60, krów " i29, jałówek 60, cieląt 576. 
nierogacizny 627, razem 1568 zwierząt. Płaco­
no za jeden kilogram żywej wagi: buhaje od
55 do 77 gr; woły 50 do 72 gr; krowy 41 do
72 gr; jałówki 60 do 77 gr; cielęta 62 gr do
1 zl; nierogacizna 85 gr do 1.20; bitej wagi:
nierogacizna od 1.15 do 1.47. Ze spędzonych 
na targ zwierząt sprzedano na konsumeję miej 
seową 1595 ezt.uk. Przebieg handlowy: spędy 
poważnie silniejsze niż .w ubiegłym tygodniu 
Trąc zakuje mało ożywiono. Ceny na poziomie
ubiegłego tygodnia.

ZABICIE .WIEWIÓRKI. Do Wydziału 1. 
Zarządu m. przyniesiono wiewiórkę zabitą na 
plantach w pobliżu sadzawki. Jest to już dru­
gi wypadek zabicia tego miłego stworzenia 
w ciągu krótkiego okresu czasu. Nikczemny 
barbarzyńca nic został niestety schwytany. 
Społeczeństwo krakowskie winno wziąć pen 
swą. opiekę plantacje i zwierzęta, a szkodni­
ków winno oddawać w ręce władz bezpieczen- 

ctwn.
PŁONĄCY WÓZ NA ALEI MICKIEWICZA. 

Dnia 9 boi. wieczorem podczas przewożenia 
wozem platform owym z dworca towarowego 
konopi przez woźnicę Stan. Rusinka, z niewia 
domej dotychczas przyczyny konopie te zapa­
liły sie na wozie na Al. Mickiewicza. Wezwa­
na straż pożarna ogień ugasiła. Szkoda, wyitosi
około 8000 zł.

STARUSZKA POD KOŁAMI POCIĄGI. 
Dnia 9 lun. na stacji kolejowej Kraków-Grze- 
górzki podczas przetaczania wozów obok ul. 
Podgórskiej, dostała się pod koła wozów ko­
lejowych przez własną nieuwagę Karolina Za­
wadzka, lat 70. zam. w Krakowie przy ul. Pie­
karskiej 14. wskutek czego poniosła- śmierć na 
miejscu. Zwłoki po dokonaniu oględzin przez 
lekarza obwodowego przewieziono do Zakładu 
medycyny sądowej. -

KRADZIEŻ ZE SKLEPU SPOŻYWCZEGO. 
Si. Oborska (ul. Prokoeimska 56) zgłosiła, że 
w nocy z dnia 8 na 9 bm. dostali się nieznani 
sprawcy do jej sklepu przez oderwanie drzwi 
i skradli artykuły spożywcze wart. 2<X) zło­
tych. Dochodzenia w toku.

ZAWIADOMIENIA I KOMIJNTKATY.
ZARZĄD POL. CZERWONEGO KRZYŻA

okręgu krakowskiego przenosi obecnie swój 
lokal biurowy z ul. Zacisze 7 — na ulicę Pod­
wale 7, I  p.

„N A  ŁÓW, NA ŁOWY...”  W  sobotę 13 lun. 
o godz. 22.05 Rozgłośnia krakowska nadaje 
wesoły reportaż z polowania układu dr. Kaz. 
Szczepańskiego, znanego Nemroda krakowskie 
go, W  reportażu pt.: „Na łów” odtworzone bę­
dą na tle pomysłowych kulis akustycznych 
wszystkie perypetje wyprawy myśliwskiej.

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO
Czwartek: „Prawie noc poślubna*’.
Piątek: „Pieniądz to nie wszystko*1.
Sobota: „Testament Jaśnie Paua“ .

Pamiątkowy medal uniwer. praskiego
D LA  U N IW E R SY TE TU  JAG IE LLO Ń SK IE G O  W Y K O N A N Y  JEST N IE Z W Y K L E  A R ­

TY S TY C Z N IE .
1 .V

Jak już donosiliśmy. J. M. Hektor Uni- Ponad domem unoszą się dwa anioły; 
werśytctu Karola w Pradze, prof. dr. K. Do* z nóg ich opadły w ięzy niewoli: pełni rado- 
min, złożył na ręce p. Hektora Maziarskie- śc.i unoszą się w d a ł. pr/.yczom jeden z nich 

'g o  pamiątkowy medal. Strona przednia me- trzyma w  ręku pochodnię, symbolizującą o- 
jdalu zawiera rok założenia uniwersytetu świate. a w  drugiej trzyma palmę. Tuż obok. 
praskiego (1348); tuż obok napisu widzimy z prawej strony medalu, widnieje rok uzv- 
drzewo. wypuszczające liczne, zielone galę- Skania niepodległości przez Czechosłowację 
zie —  to symbol nauki, którą promieniowa- (19.18).
la stara, Wszechnica praska. W  środku mc-1 i ‘JwmLna strona medalu zawiera napis 
riulu widnieje jakby dom. na klórego progu łaciński, który podaliśmy .wozom j: w środ- 
stoją cztery postacie, symbolizujące główne ku widać starodawną pieczęć Uniwersytetu 
wydziały uniwersytetu: postać z czarą i wę- Karola w  Pradze. W reszcie u góry. dołu i 
żem przedstawia medycynę; postać z krzy- po bokach widać herby Czechosłowacji: u 
żem 'w  ręku —  teologję; osoba z księgą —  góry lew, u dołu krzyż podwójny ponad 
filozofję; wreszcie poważna postać z pękiem trzema pagórkami, po bokach orły. 
rózeg liktorsłkich z utkwionym wśród niefli Całość medalu wykonana została niezwy 
toporem —  to wydział prawa. kle precyzyjnie i artystycznie. (n.)

m M u d

B z ie  i c o d z ie n n ie
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w  teatrze św ietlnym

W ielk i trium f filmu i sztuki rodzim ej. A rcydzie ło  w ielk iej klasy uznane bez­
sprzecznie za najw ybitn iejszy tw ór tegorocznej produkcji europejskiej

W p il iycifi
wspaniała epopea nieśmiertelne ł 
miłości zdrady i poświęcenia wg- 
scenariusza — Marii Morozowie? 
Szczepkowskiej autarki „Sprawy 

Moniki* W rolach głównych

Irena E ic h le r ó w n a  ii w sztuce ,Fraalo‘u Doktor* Jadzia  A nd rze jew ska1 ora7
flnhiPIłłałA/ namippki L Gal:di,n- Mn*yk* H- War*- Słowa piosenki E. Sehlechter 
UUIJibMaW uail.iCunl ppm teo, którego akc:a toczy się na ulicach Krakowa i przed sa­
dem przysięgłych w Krakowie — dramat szlachetnych uczuć i skrajnej grozy życiowej — 
pozostawi ni? wszystkich niezatarte wrażenie. Ponadto w programie nadzwyczajne dodatki 
dźwięk, i najnowszy tygodnik Paramonnta. Pocz. seansów o g. 5, 7 i 9.10 w nledz. i św. o 3 pop.

REPERTUAR TEATRU ..BAGATELA’*.
Czwartek 11 o 8.15: „Żegnajcie nam*’.
Piątek 12 o godz. 8.15: „Żegnajcie nami.

REPERTUAR KINOTEATRÓW.

ŚWIT: „Roeambole’* (Rolla Norman).
W AND A: „W yrok życia" (Eichlerówna).
UCIECHA: „Przygoda "na Lido" .(Alfred 

Piccaucr).
APOLLO: „Tysiąc i Druga Noc'1 (Iwan 

Możżuchin).
SZTUKA. „Pieśń Poganina** (Jose Mojica). 
PROMIEŃ: ..Liljauka chce się rozwieść**. 

Liłjan Ha>rvey i Henry Garat oraz „F lip  i Flap 
robią karjerę".

SŁONCE: „Adjutant Jego Wysokości**. W  
gł. roli Viasta Burian. >

ATLANTIC : „Martwy dom”  (według pow. 
Dostojewskiego).

ADRIA. „Prokurator Alicja Horn’* (Srno- 
sarska).

KINO DOMU ŻOŁNIERZA od 11 do 13: 
film pt. „Raj dla kobiet** (Pita Parło).

Przed ukonstytuowaniem sią
nowej Rady Miejskiej.

Wobec odrzucenia przez województwo 
protesiu w okręgu V  Krakowa przeciwko wy 
borom do rady miejskiej, już w najbliższych 
dniach, a najdalej do dwu tygodni spodzie­
wać się należy wyznaczenia przez wojewodę

rvch bardzo interesującem jest „W esele 
ptaków”  noszące datę paryską, pelim pry­
mitywnego wdzięku i poezji, o silnej for­
mie i  oryginalnej koncepcji. W  tryptyku 
p. t. ..Życie”  tego artysty 2 ak ty boczne 
ina.ią wszystkie cechy najlepszych aktów 
Hofmana. Są to 2 dziewczynki eteryczne, 
pełne dziewiczego wdzięku i uroku. „S ie­
lanka”  artysty, należy do najpiękniejszych 
jego pastorałek. 5

7, drobnych obrazków Hofmunowskicn, 
wyróżnić należy „Hermesa ze starcem”  peł-( 
nym jędmośfcl i słońca. Malowane przez. 
Hofmana portrety Dra Federowicza  ̂ fascy-j 
nują nie tylko kapitalnem uchwyceniem po­
dobieństwa. ale także oddają wewnętrzny 
wyraz modela.

„W nętrze paryskiego Louvru“  Z. Ka- 
łuskiego," ucznia ' J. Malczewskiego i W 1 
Hofmana, odtwarza w  głębokich i umiejętnie 
sharmonizowanych tonach*antyczny charak­
ter jednej z komnat królewskich. Doskona­
ły  portret właściciela zbioru, malowany 
przez tego artystę, rekomenduje go jako 
zdolnego i świetnie zapowiadającego się
portrecistę.

Kamieniem węgielnym omawianego zbio­
ru stała się kolekcja antycznych mebłh por­
celany i szklą, otrzymana przez właściciela 
w  spadku po rodzinie własnej i żony. W a l­
terach z Krzysztoforów. Galerię obrazów za­
początkowało przed 40-tu kilku laty kupno 
2 obrazków, a następnie miniatur w  podróży

Dra Federowicza do Włoch. Zamiłowanie 
jego do gromadzenia przedmiotów', noszą­
cych na, sobie piętno sztuki, stale wzrasta­
ło. Zbiór z kaiżdym rokiem się powiększał. 
W  roku 1916 jest już tak wielkim, że Dr. 
Fedorowicz w  poczuciu, że osiągnął znacze­
nie nie tylko prywatne lecz i ogólne, zdał 
z niego sprawozdanie w  ■dniu 9,6 na posie­
dzeniu T-wa numizmatyków i archeologów, 
którego jest członkiem. ..usprawiedliwiają^ 
się, dlaczego zbiór nie trzyma się jednej 
specjalnej gałęzi i rozdziela się na tyle roż­
nych działów” .

W  dzisiejszym stanie zbiór ten. ciągle 
uzupełniany, chlubnie świadczy o estetycz­
nych zamiłowaniach jego twórcy, który 
przez fanatyczne uwielbienie wszelkich prze­
jawów piękna plastycznego, niejedno dzie­
le sztuki uchronił od zniszczenia lub wyw o­
zu zagranicę.

To  jest jego bezsprzeczną zasługą oby­
watelską i społeczną, która powiększa fakt, 
że na przestrzeni przeszło 40-tu lat ten 
„piękny duch”  skrupulatnie zbiera wszyst-, 
kie dostępne mu głosy prasy o sztukach j 
plastycznych —  o ozem nikt poza nim nie, 
pom yślał' —  stwarzając przez to kopalnię 
źródłowych wiadomości o stanie kultury 
plastycznej naszej epoki.

Kraków, w  styczniu 193-1.

Dr. St. M AREK  M AZURKIEW ICZ.

terminu pierwszego posiedzenia nowej rady 
miejskiej. Będzie ono posiedzeniem konisty. 
tuującem. Na intern zostanie dokonany wrybór 
prezydenta, wiceprezydentów, ławników i 
przewodniczących komisyj. .Przypuszczalnie 
uda się wszystkie kwestje. związane z ukon­
stytuowaniem się rady, załatwić na jednem 
posiedzeniu. ‘ W  związku z przewidzianą no­
minacją p. Bobkowskiego, dyrektora kolei 
państwowych w  Krakowie, na wiceministra 
komunikacji, wszedłby na jego miejsce do 
rady miejskiej poseł z B. B. Dyboski, który 
przepadł przy wyborach w okręgu V  (We­
soła).

p re z e s  w  „S o k o le *  krakowskim.
Wobec ustąpienia ze stanowiska prezesa 

p. Edwarda Kubalskiego, wybrano w dniu 
9 bm. prezesem dotychczasowego wicepreze­
sa p. dr. Karola Bunscha, adwokata, a na 
opróżnione przez ten wybór stanowisko wice­
prezesa p. Jana JRortnika dyrektora Banku Hi 
potocznego.

Przechodnie narażeni są  na poślizgn ięc ia
wskutek niep osypywania chodników' piaskiem

Pomimo kilkakrotnych upomnień wię­
kszość właśoicieli realności w dalszym oiągu 
utrzymuje chodniki w  nienależytym stanie, 
c o  przy gołoledzi! względnie nagłej odwilży, 
jak to miało miejsce w  ostatnie dnie świąteez 
ne, zagraża zdrowiu i życiu przechodniów. 
WTobec tego Zarząd miasta ponownie wzywa 
do posypywania olodzotiyeh chodników pias­
kiem lub przesianym popiołem, przyczem za­
znacza. że winni zaniedbań wT tym wrzględ/jie 
ulegną surowym grzywnom niezależnie od 
pociągnięcia ieh do odpowiedzialności karno, 
sądowej w  razie nieszczęśliwych wypadków, 
spowodowanych^ nieutrzymywaniem chodni­
ków w  należy ty.n stanie.

Kolendy dla chorycH
Chór urzędników magistrackich m. Krakowa 

kolenduje chorym szpitala Bonifratrów.
7, Konwentu OO. Bonifratrów piszą, nam: 
Jak po inne lata i teraz, dnia 7 stycznia 

b. r. w niedzielę przed godz. 10-tą rano przy­
był do nas ten świetny, rozśpiewany zespół 
chóralny i wykonał, pod kierownictwem p. dra 
J. życzkowskiego, wiele przepięknych naszych 
kolend i innych ślicznych utworów. Przez to 
sprawili miłą radość kochanym chorym, jaiko- 
też wszystkim naszym domownikom. Wdzięcz­
ny za ten dobry czyn Konwent Bonifratrów 
wyraża niuiejszem p. radcy budownictwa pre­
zesowi inż. Niżyńskiemu, p. dyrygentowi Dr. 
Życzkowskicrau, oraz wszystkim pp. śpiewa­
kom najsenlctniejsae „Bóg zapiać"! — Kon­
went Bonifratrów w Krakowie.

Nowe zwyczaje.
Żydzi «a  „Opłatku" Strzelca

W  Związku Strzeleckim na Dębnikach u- 
rządzono 7 b. ro. opłatek. Na uroczystość tą

zaproszono trzech' żydów: p. Hermana Feffer- 
inana, Chenauje Seheinowitza i Heubluma, któ
rzy przybyli i upamiętnili swój pobyt, .składa­
jąc 25 srebrników z ostentaeyjnocn oświadczę 
n ie m : „na opłatek” !

Jakoś kolęda nie mogła się wydostać z gar 
dzieli braci srzeleckicj. której nawet przemó­
wienie p. Patyuy nie natchnęło do entuzjazmu. 
Czy tak ma być? Nas dawniej czego innego u- 
ezono i inne mamy pojęcie o zebraniach i tra­
dycjach katolickich. Nowe te zwyczaje przera­
żają. nas i pytamy dokąd zdążamy? Cz.I

Je d n a k  . .W a w e l*  a nie . J a m e k * :
i

W  związku z wczorajszem sprostowa- 
! nicm Magistratu m. Krakowa w  sprawie no- 
| tatki „W aw el czy Zamek”  (ustawa prasowa 
| nie dozwala komentowania urzędowych spro 
stówań w  tymsamym numerze) —  należy 
nadmienić, że ogłoszone „wyjaśnienia”  nie 
załatwiają najważniejszej kwestji. o którą 
idzie: Dlaczego mianowicie w  pismach z Ma 
gdstratu, adresowanych do osób mieszkają­
cych na Wawelu, pomijano konsekwentnie 
nazwę „W aw el” , wskazującą najlepiej i pod 
względem orjentaoyjnym i logicznym miej­
sce zamieszkania adresatów. „Zam ek”  jest 
pojęciem ściśle jeżem, oznae, zającem okreśło 
nv kompleks budynków, stanowiących dziś 
siedzibę Prezydenta. Rzplitej —  .W awel”  
zaś jako historyczna nazwa całego wzgórza 
(której K raków  chyba nie potrzebuje się 
wstydzić-), obejmuje również zabudowania 
nie należące do Zamku. Od długiego szere­
gu lat, odkąd —  po ustąpieniu z W awelu 
wojsk austriackich —  zamieszkałą na tem 
wzgórzu większa ilość ludności cywilnej —  
zarówno w  adresowaniu korespondencji do 
mieszkańców W awelu jak i  w oznaczeniu ich ( 
mieszkań, regułą było określenie „W aw el” 
a nie „Zam ek” . . W  jakim w ięc celu uni' 
obecnie tej historycznej i  chlubnej dla 
sta nazwv?

Jestam ent Jaśnie Pana“ —  priem jtr 
w teatrze miejskim.

W najbliższą sobotę na scenie teatru miej­
skiego ukaże się ciekawa i zabawna komedja 
szwedzkiego pisarza H. Bergmana pt. „Testa­
ment Jaśnie Pana” , w opracowaniu scenicz- 
nem reż. W. Nowakowskiego a z p. J. Kar­
bowskim w  roli głównej. ^

Autor tej komedji Hjałmar Bergman, zmar­
ły przed trzema laty. jeden z najtęższych ko- 
medjopisarzy szwedzkiej doby współczesnej, 
całym szeregiem komedyj stanął w szeregu 
tych wybitnych pisarzy, którzy wydatnie po­
łożyli podwaliny pod teatr szwedzki. Wysta­
wiana obecnie komedja „Testament Jaśnie Pa­
na” , w  przekładzie cenionego pisarza Jerzego 
Kossowskiego, jest pełna charakterystycznego 
Humoru, tkwiącego zarówno w postaciach —  
(przedewszystkiem barona Rogera Bemhausn- 
na), jak też w zabawnym kontraście między 
jego postacią a światem otaczających go osób 
W sztuce poza p. Karbowskim, grającym rąię 
barona, wystąpią pp.: Klońska, Ludwiianka, 
Zalewska, Pawłowski, Kułakowski, Kondrat, 
Staszewski, Wożnik i in.

PRZENIESIENIE Z KRAKOW A DO 
KATOWIC 

Państwowego Zakładu Higjeny.

Państw. Zakł. Higjeny, mieszczący się w 
Krakowie przy ul. Zygmunta Augusta, przy 
którym znajduje się również Państw. Zalclai 
Badania Żywności, ma być przeniesiony w naj 
bliższym czasie do Katowic i mieścić się bę­
dzie wr nowocześnie wybudowanym i urządzo­
nym gmachu Zakładu badania żywności w Ka­
towicach przy ul. Raciborskiej (obok magi­
strackich bloków' mieszkalnych).

W  zainteresowanych .sferach krakowskich 
w związku z tem wysunięto apel do odpowied­
nich czynników, by wdrożyły kroki celem nie­
dopuszczenia do krzywdy, jaka Kraków ma 
spotkać przez przeniesienie Zakładu Higjeny. 
do Katowic.

Pamiętaj złożyć ofiarę 
na rzecz bezrobotnych 

na ręce
Arcybiskupiego komitetu Ratunkowego

¥
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Gorzej niż na wyspać* Mafaiskich.
Kongres drogowy, który się niedawno od­

był w Warszawie, zwróci! uwagę spoleczci. 
stw-a na katastrofalny stan naszyeu dróg koIo-| 
wych. W  związku z tem pozostaje niezwykle' 
mała ilość samochodów w naszymi kraju. — j 
Wprawdzie w  roku ub. liczba samochodów za­
częła znowu wzrastać, ale nie dochodzi jeszcze 
do tego poziomu, z jakiego zepchnęły ją slyn-i 
He pomysiy h. min robót publicznych, gen. 1 
Norwid Neugeba.uera.

Statystycy obliczają, źo w PoJ-see nn 10.000 
mieszkańców przypada 8 samochodów, nato­
miast w Rumunji 17, w Czechosłowacji 67. na 
Cejlonie 37 na wyspach Malajskich 71 i t. d.
Nie wspominamy tu oczywiście o Niemczech 
lub Franci’. gdz;e tabor samochodowy jest o-, 
gromny.

Mógłby ktoś powiedzieć, że w niektórych 
„di.ikieh" krajach rozwinął się ruch samocho-j 
dowy ze szkodą dla- ruchu kolejowego, 4>e za- 1 
miast budować koleje, buduje sic autostrady. gjggg 
Niestety, u nas także sieć kolejowa jest jesz ' 
cze wciąż niewystarczająca, a ruch kolejowy I  
Majmle. W okresu od stycznia do sianpnia 5 1 
1033 r. koleje dały 34 milj. zt deficytu, choć w  
preliminarz budżetowy przewidywał, że w ci o 
gu roKu koleje dadzą 30 milj. zl. czystego do 
chudo, i -- i

Podobnie, jest z pocztą. W pierwszych 7: 
miesiącach bieżącego roku budżetowego defi 
cyt poczty wynosił 3 milj. zł. Jasne zatem. żG 
[>oczta nie da 33 milj, zł. dochodu, jaki na V'.! 
1933/34 przewidywał preliminarz budżetowy.

K  I N  O T  IŁ  A T R : D C M  K A T C L ł f c K i

W lĘ g Q W Y | W I T “  I
mmmaammmmmmmmmmmmmmmmmmmmmmmmm mm

PiiZ\ I I  STRISZ£WSKiŁfi§ U .

Dziś w ielki sensacyjny obraz produkcji francuskiej! — Epcpe? grozy, miłości 
1 zem sty! — Z lochów szarego domu w ytosła  groźna postać m ściciela'

jest osnuty na tle najpoczy­
tniejszego utworu m istiza sen­
sacji: „Ponson du Terra il'a “ . 
Genialna para artystów’ two-

rzy  n iezapom ­
niane kreacje: ROI ŁA M R N  i JIM GFRALO a w  roli dra szarlatana 

sława ekranu fr&nc. 
Napięcie- —  Tem po. —  Tajemnica szarego domu. — 
W  mocy potwora. — Nadprogram : dodatki dźw iękowa.

Trzy wyświetlenie w dnie powszednie o godz. 5, 7 i 9 wieczór, a w niedziele i święta o go­
dzinie 3 po południu — Bilety .rolne i zniżki (prócz urzędowych) przez pibrwsze 3 dni nie- 
w ażDe. Zniżki dla P Akademików (za legit.) i uczniów szkół śre,nnich w mundurkach przy kasie. 
Nowe legit. (w  celu uzyskania zniżek na cały rok 1934' wydaje wieczorem kasa biletowa.

spółdzielczość w  nrzemyśie domowym
n a  P o f T t k a l u .

„Oświatowiec gospodarczy". —  „Regjopy" i ich „surowce"
organizacji rzemiosła. Fałszywy kierunek produkcji 

a „przemysł domowy

Trzy. nader ciekawe na ten b^uai odczyty 
urządziło zakopiańskie koto T  S. L. w ostat­
nich dniach ub. mies. Sala. ijoboła była wypeł­
niona do połowy) ani jednego z tubylców, o 
których dobro przecież idzie. Jeszcze raz znak. 
że ,',mysl ludów a.”  trzeba ludowi wbijać do 
głowy.

P. J Zborowski, dyr Muzeum Tatrzańskie­
go wykazywał, że T: S. L, ma prawo, a po­
niekąd i powinność w obecnych warunkach 
przerzucić sio na pole oświaty gospodarczej

dziernika do dn. 31 grudnia 1933 r.. b\ zwal­
niania od dopiaty do ceny świadectwa prze 
mysłowego wyższej kategorji w wypadku, gdy 

Ntresie od 1 stycznia do 1 lipca 1934 r. bę 
; miało miejsce zwiększenie ilości zatrudnio­

nych robotników w porównaniu z ilością, przy­
jętą za podstawę do określenia kategorji świa­
dectwa przemysłowego na rok 1934.

Ulgi powyższe mogą być udzielane jedynie 
przedsiębiorstwom które przyczyniają się do 
akcji zwalczania bezrobocia, przrezem ulgi te 
z Tp.guh’ nie mogą obejmować takich przedsię­
biorstw. które ze wzglądu na charakter swej 
działalności corocznie w pewnych okresach 
zwhkszają. ilość zatrudnionych robotników7. —• 
Wymienione wyżej rtfgi moga być udzielanp na 
indywidualne podania płatników, wnoszone do 
właściwego Urzędu Skarbowego.

Wykaz s ta tys tyczny  twwarow
w związku z nową taryfą celną

Wyszedł z dTuku wydany nakładem Głów­
nego Urzędu Statystycznego „Wykaz Staty­
styczny Towarów", służący za podstawę zgło­
szeń dc statystyki cemej. Wykaz Ten służy7 do 
określenia numeru statystycznego towaru oraz 
nazwy towaru w zgłoszeniu statystyczncm, do 
konywan°m dla celów7 statystyki celnej i jest 
oparty na nowej taryfie celnej. Wykaz ten u- 
łożony został w kolejności działów', grup i po- 
zycyj taryfy celnej przywozowej, numeracja 
zaś jego ściśle wiąże się z numeracją, tej tary­
fy7. W  ten sposób, posługując, się taryfą celną, 
łatwo’ odnaleźć w Wykazie właściw/y numer 
statystyczny tow7aru 1

Wykaz wchodzi w życie z dniem 1 stycznia 
b. r. i jest przeznaczony dla osób, obowiąza­
ny ch do wypełniania kart statystycznych przy 
wwozie lub wywozie towarów z Polski lub do 
Polski.

Na rynku walutowym uspokojenie.
Kraków, 10 stycznia. Giełda: Bank Polski 

86.75, 5 proc pożyczka konwersyjna 34. 4
proc. poż. inwestycyjna 107.30.

Na pogiełdziu: Gazy w»ch. 22.50. 4 proc. 
pożyczka m. Lwowa 39. 4 proc. listy zastawni 
cze Tow. Kred. Ziemskiego lw owskiego 41. —  
Waluty bez zmiany.

W obrotach bankowych notowano dolary 
po 3.64 do 5.70 zl.

'/ iwo 1,

Z ł ó i  s k ł a d k ą  n n
Arcybiskupi komitet Ratunkowy.

Ulgi przv naoywaniu 
świadectw przemysłowych.

W związku z akcją zwalczania bezrobocia 
ministerstwo skarbu na podstawie art. 94 usta- 
wv o państwowym podatku przemysłowym u- 
powatniło Izby Skarbowe do udzielania przed- 
siębmrs^Ojn przemysłowym, zatrudniającym du 
t.000 robotników, następujących ulg przy na-,' przygotowywać gri.mi pod v.opó zielczioi? 
bywaniu świadectw praemysłowych: a‘, zezwa \ 1>0U Kvm warunkiem, że tylko rzeczyv isty. 
lania na nabywanie na rćk 1934 świadectw l’ fakt.vcznY ?nawe»  sPraw gospodarczych mo- 
przemysłowyeh tej samej kategorji. co i n « ze ^yć oświatowcem gospodarczym., lal.o lu- 
rok 1933 w wypadku zwiększenia ilości zatrn d-oznawca wskaż: ł dyr Z., ż( na.Podbił j< 
dntonych robotników w  okresie od dtnia 1 paź- sztic okol°  2,"» rodzajów przedmiotów jest wy

rabianych w domu Zaznaczy! również, że tak 
ważna cześć gospodarstwa góralskiego jak pa­
sterstwo, jeżeli jest przez ludoznawców opra- 
cow7aną dokładnie, to jednak gmspodarczo-sta- 
tystyczna. strona pasterstwa pozostała w7 bo-la 
niaeh dotychczasowych ■ odłogiem,

P. K. Dobrodzicki, dyr. szkoły Przemysłu 
Drzewnego w referacie wygłoszonymi z wiel­
kim temperamentem, 'zajął sio. zagadnieniem 
„regjomi" i kwestją, rzemiosła w Polsce. Pod­
stawa ,.regjonu“ jest natury gospodarczej; re- 
gjon powstaje tam, g-dzio jakaś okolica żyje 
z produkcji jakiegoś specjalnego surowca. 
I to, a nie odrębności folklorystyczne, stano­
wi. na serjo rzeczy biorąc, istotne oblicze re- 
gjonu. Dla Pokucia więc będzie to kukurydza, 
dla Zagłębia —  węgiel. Ale ,3 w znaczeniu prze 
nośnem można tu mówić o „surowcu" Dla re- 
gjonu „Gdynia11 jest nim morze, dla Podhala— 
powieirze, w którem jest więcej ozonu niż 
gdzieindziej. Wszystko, co psuje to powietrze, 
więc np. niechlujstwo w Zakopanem, albo ko­
miny fabryczne, wszystko to niszczy podsta­
wowy ..surowiecT Podhala, więc niszczy go­
spodarczy7 byt tego regjonu. Gdy surowiec pod 
lialański. powietrze, daje dochody tylko w cią ■ 
gu 2 sezonów, a ziemia podgórska jest uboga, 
to powstaje u ludności konieczność dorabiania 
sobie rzemiosłem.

Stad prelegent przeszedł do.kwestji rze­
miosła^ przemysłu, kapitału. Rozwój rzemiosła 
uważa za niezbędny w Polsce, a to do tego 
stopnia, że rozw’i,,anio się u nas Drzem; słu, 
kt.órv jest groźnymi konkurentem rzemiosła, 
uważa za niepożądane u nas. Tylko w ten spo 
sćb, w obecnej sytuacji światowe,, i krajowej. 
pTZy wciąż i silnie wzrastającej ludności, zdo­
łamy częściowo przynajmniej zapobiegać bez­
robociu. Rzemiosło jednak musi hyc j związane 
celem obrony współJzielczo: tylko w ten spo- 
aób kapita? będzie pracował pod nadzorem i w 
służbie społeczeństwa, a nie społeczeństwo pój 
tlzie w służbę kapuału. Może jednak nie dość 
jasno wyraził się dyr. D. co do pewnej lcwe- 
stji. która wywołała pewna wątpliwość: Mia­
nowicie uznał przemysł domowy za niebezpie­
czeństwo dla rzemieślnika zawodowego, a to 
przez to. że człowiek, które sobie "zomioslom 
pomaga, a ma gospodarstwie, pracuje o wiele 
tan5ej, niż rzemieślnik zawodowy, nie mówiąc 
Już o tem. że nic jost obarczony temi opłata­
mi na rzecz, państwa co tam-hn Toteż p. Do- 
brocizicki zapowiedział (czy imieniem stron­
nictwa rządowego?), że przemysł domowy bę­
dzie „wzięły w karby” ; co przez to rozumieć?
I jak się ten postulat, godzi z postulatem po­
parcia przemysłu domowego, .co właśnie było 
przecież ideą organizatorów zebrania? Toby 
wymagało dokładniejszych wyjaśnień.

T’. T. Malicki, art. malarz, mówii o pcw 1

Konieczność spółdzielczej 
zakopiańskiej. — „Chałupnictwo"

nyeh fałszywy cli kierunkach, które wziął prze

ma, ostemplowane® przez kolej — na warun­
kach podanych powyżej. , ,n ^ f*

3) Ulgi powrotne w przejazdach wyciecz­
kowych w dnie świąteczne i przedświąteczne 
do większych miast —  tylko w pociągach oso­
bowych. ■

4) Grupy ponad 10 osób udające się "do 
Moście celem zwiedzenia fabryki Związków 
Azotowych —  z odległości od 60. km. korzy­
stają ze zniżek —  tylko w ki. UJ.

5) Piclgrzymiki na Jasną Górę przy gru­
pach ponad 20 osćb i odległości ponad 36 
km, moga za, zgłoszeniem do stacji wyjazdo­
wej otrzymać zniżki, przyczem na 50 osób; 
Jedna, może jechać bezpłatnie’ wr charakterze 
przewodnika!

Obok ulg powyższych w razie potrzeby 
udziela dyrekcja P. Iv. P. zniżek:

1) Przy przejazdach grupowych ponad 50 
osób w celach kulturalno-oświatowych, w y­
chowawczych, religijnych.

2) Przy powrotach ze zjazdów organizacyj 
naukowych..społecznych. turystycznych, go­
spodarczy oh.

3) Przy przejazdach na targi i wystawy 
nawet osobom pojttłyńezym.

Szczegółowych informacyj . udafclają po • 
szczególne dyrekcje okręgowm P. K. P „ któ­
rym wolno wydane ulgi każdej chwili zawie­
sić.

RADJO W ANGLJI. Prace nad budową no- 
w-e; stacji w7 Droitwich, która ma zastąpić sta-

rnyisł domowy Zakopanego i okolicy. Myraoia rję w Dąventrv, posuwają, się naprzód. Gotowe 
się moic rzeczy niepotrzebnych i niepożąda- są oba maszty antenowe, a wkrótce przy- 
nycb .przez swą banalność) a nic wyrabia się stąpi się do montażu maszyn i inslalacyj, jak 
tego, czegoby wiasnie tu, przy tych. surowcacn to: motorów Diesla, a.paratów nadawczych, ge- 
i p » y  tej 1 .onsuii.cj:. można sin było spodzie- neratorów elektrycznych. Pierwsze próbne na- 
wae. yniec pod Krakowem wyrabia towary dania z Droitwich mają. być uskutecznione w 
włóczkowe wełnianf. ale nie wyrabia ich Pod­
hale, które m;t własną wełnę. A już w prze­
myśle domowym drzewmym jest jakaś wTielka 
niestosowność: Sprzęt sportowy jest. w znacz­
nej ilości sprowadzany do Zakopanego z za­
granicy; a tymczasem wielka ilość tutejszych 
rzemieślników drzewnych bawi się „pannątka-

mają.
początkach kwietnia r. b.

Proaramy stacwi radiowvGh.
P :ątek, 1.2 stycznia 1934.

Kraków, (312.S m.) G.: 7.00 Audycja po­
ranna z AYarsz.; 11.35 Program ua dz. bież.; 

mi'1 z Zakopanego, które nie łatwo znajdują ' 11.40 Transmisja z 7 V ars z.; 11.50 Windom, 
nabywców —  a które są, jeśli tanie, to bez bież.; 11.57 fSygnał 71 zasn, hejnał; 12.05 
wartości artystycznej a. jeśli o wartości arty- Transm. z 7Var.sz.; 15.25 Transmisja z War- 
stycznej, to zbyr, drogie, by znaleźć należyty sza w y : 15.40 Komunikaty- I\ U- W . U.: e .  
pakują To te i p. M. proponuje, ażeby powstała 15.45 Komunikaty L. O. P. P .; 13 55 P łyty; 
współclzieinia, ktorali,v miała na celu zorgam- 1 g, 40 Transmisje z "W am . i Poznania; 17 50 
zować rzemiosło podihalai.skie dla wkroczenia.1 ] Q minut 0 teatrze. 1S.O0 rl’ransraisja, z W a r. 
na tory jedynie racjonalne i pożądane; Dla szawy; 18.00 Koncert kolędowy; 10.00 Pro- 
:aspakajania właściwych, najważniejszych pc- gram na dz. Kast,.; 19.05 Rozmaitości, ko- 
trzeb tutejszego rynku oraz dla zahamowania mnnikaty: 19.20 Dokąd jechać w święto?! 
tandeciarstwa. dla podniesienia poziomu ar- 
tystycznego tutejszych wytworów. Przy spo­
sobności prelegeid, rzucił bardzo piękny pro­
jekt wytworzenia naszego rodzimego stroju 
narciarskiego.

Charakterystączuem bilo. że wszyscy trzej 
prelegenci uznali za koniec2aie przeciwstawić 
się stanowczo powszechnej ,opinji, że kto jest 
działaczem kooperatywnym, ten napewno jest 
„podejrzany11... Do tegośmy w Polsce doszli 
z piękną ideą E. .bratnowskiogo!

Kończąc sprawozdanie należy podnieść 
jedną małą restrykcję natury terminologicz­
nej: Mó vc i ono o „chałupnictwie (z wyj p. 
Zborowskiego) a miano na myśli „przemysł 
domowy", co nie jest to samo, a co zostało 
nawet oficjalnie w7 dotyczących wydawnic-

19.25 Transmisja z Wars z.; 19.43 Komuni­
kat śniegowy; 19.47 Transmisje z Warsz.

Lwów, (3S9.7 m ) G.: 16 40 „W śród
ksiąć-ob11. omówienie ostatnich w ydaw ­
nictw; 17.50 „Nauka, stcnograf,ji!;.

Warszawa, (1411.8 m.) O.: 7.00 Sygnał 
czasu i pieśń „K ied y  ranne wstają zorze“ ; 
7,05 Gimnastyka; 7.20 Muzyka poranna % 
płyt, 7.35 Dziennik por.; 7,40 D, c. muzy- 
kąj z płyt; 7.55 Chwilka gospodarstwa domo­
wego; 8.00 Frogram na dz. bież.; 11.40 Prze 
kląd prasy; 11.50 Repertuar teatr, warsz.; 
11.57 Sygnał czasu, hejnał; 12.05 Koncert* 
12.30 W iad meteor.: 12.33 T>. e. koncertu; 
12.55 Dziennik połudn.; 15.25 \7iad o eks­
porcie polsk.; 15.30 Wiadom. gospod.; 15.40 
P ły ty : 16.40 Przegląd w-ydawmietw: 16.55

twach ministerstwa przemysłu i handlu roz- jRecital śpiewaczy z Poznania; 17.20 Recital 
rćżnione i zdctinjowanc: „Przemysł domowy" skrzypcowy; 17.50 „Skrzynka leśna?! 18 00
(po miastach) i ludowy (po wsiach) jest nie- 
ka.pitalitityczną forma, wytwórczości na- zbyt 
nieokreślony. Jest t-o jego cecha zasadnicza, 
różniąca go od chałupnictwa, które jest formą 
kapitalistyczną, gdyż przerabia surowiec na­
kładcy, na jego zamówienie”. Skoro więc idzie 
o wspókhzielczośik to znaczy1, że nakładcą, tym 
kl.óry rozdziela roboty, kupuje surowiec, sprze 
daje, ma być spółdzielnia, zrzeszenie samychże 
wytwórców —  to o chałupnictwie w sensie 
społeczno-gospodarczym nie ma tu mowy. —  
Spółdzielczość ma właśnie wyrugować tę smu­
tna naogół formę gospodarczą, jaką jest cha 
łupnictwio na rzecz samodzielnego rzemiosła, 
względnie, o ile warunki tego sic domagają,, 
przemysłu domowego. klk

Nowe ulgi kolejowe.
Prócz lOOU-km. biletów narciarskich ogło­

siło czasowo Ministerstwo komunikacji dodat­
kowe zniżki: 1) Przy przejazdach grupowych 
ponad 10 osób i ponad 30 km. w* ciągu całe 
go roku dla członkow Towarzystw Turystycz­
nych, uznanych przez zarząd Kolei, których 
legitymacje ostemplowane są przez dyrekcję 
P  K. P. Zgłoszenie wycieczki mus? nastapiC 
na staoj’ na ustalonym formularzu

2) Ulgi w sezonie zimowym (:l. XII. —  30. 
IV.) dla grup członków P. Z. N z łegitymacja-

Odc-zyt dJa nauczycieli „Dziecko upośledzo­
ne a. dom "; 18.20 Muzyka lekka; 19.00 P ro­
gram na dz. nast.; 19.05 Rozmaitości; 19.20 
Dokąd jechać w  święto? 19.25 Feljełon ak ­
tualny 19.40 Wiad- sport.; 19.44 Kom śnie­
gow y; 19.47 Dziennik wuecz.: 20 00 Poga­
danka muzyczna* 20.15 X IV  koncert symf. 
z Filharm.; W  przerwie ok. godz. 21.00 „O- 
statnie tomy wierszy Tuwima i WTetzyńskie- 
g c “ ; 22.40 Piosenki, (p ły ty ); 23 00 W iad. 
meteorol. i kom. policyjny; 23.07 Ork. cy­
gańska.

Katowice, (4u8.7 m.) O.: 15.40 Kroni­
ka harcerska; 17,50 Pogadanka z działu 
..Ogrodnik śląski"; 19.10 ,,W  jakicli tern 
peitaturacłl może istnieć życ ic "; g. 23.00 
Skrzynka poczt, w  jez. francuskim

Od Administracji
Od Nowego Roku nem er 

pojedynczy „(iłosn Nan*ocJu‘* 
kosztuje w całej Poi««e, nie 
wyłączając księgarni T -w a  
„Ruch“ , 2 5  gr.
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f e m M a t y  dzienników krakowskich
r.MiStótsoo j ■przed sędem.

.'>1la.,ll.'cune ^yw ody obrony w sprawie bro.
■ :T. śzury .Aia przełomie dziejów"

" w  sądzie okręgowym w Krakowie odbył 
sio wczoraj szereg rozpraw opozycyjnych prze 
ciw konfiskatom pism krakowskich, w  szcze­
gólności;..Głosu Narodu", ...,Piasta“  i „Naprzo­
du". Wszystkie konfiskaty zostały przez sąd 
utrzymano wr mocy.

Przedmiotem osobnej rozprawy była spra­
wa szeregu ustępów, skonfiskowanych przez 
prokuraturę krakowską w  broszurce dra Zyg­
munta Grossa p. t. „Na przełomie dziejów". 
Broszura ta o charakterze radykalnym propa­
gandowym atakuje obecny formy życia poli­
tycznego, wojsko, sądownictwo i i  d. Adwokat 
•Ir Bros?, który bronił treści skonfiskowanych 
ustępów pozostawił obronę rozdziału atakują­
cego ręligje i Kościół — drugiemu obrońcy ad­
wokatowi Woźniakowskiemu. Dr. Woźniaków 
ski w  obszernych wywodach scharakteryzował 
poglądy aulo.ra w sposób wielce charaktery 
styczny. ,.Jeżeli — mówił — autor atakuje 
Kościół i kler, to idzie on w ten sposób po 
linji tych teudencyj. jakie kierują sferami de 
cydująceini które zmierzają do zeświecczenia 
życia politycznego, do podporządkowania in­
teresów Kościoła i kleru interesom państwa. 
Skonfiskowanie zatem tych ustępów świadczy­
łoby, że organa władzy prowincjonalne prze­
ciwstawiają się tendencjom 1 polityce władz 
centralnych.

W  rezultacie roz-prawy sąd nie podzielił 
.wywodów- obrony j konfiskatę zatwierdził.

Od s o b o t y  dnia 6 bm. w kinoteatrze „ A P O L  LOu________________ w ________________ ______

Entuzjazm całego świata wznieciło arcydzieło europej. p. t.

prześliczny dramat miłosny, peten baiw- 
nych orzygddi Czar posągowych kształ­
tów ! Wyczarowanie olbrzymiego luk­
susu ! ’ Fascynujący zespó! gwiazd 
ekranu e u r o p o j s k i e g o ,  na któ- 

~  rych czoło wybija się w s p a n i a ł y

łd IV.OZŻLCllin stów! Realizował król reżyserów irty'  A leksander W o łk o w
f ilm  1en to jeden okrzyk zachwytu!! -  Sala dobrze ogrzana!

Z  I i  segdorref.
Echa katastrofy samochodowej 

w Krakowie.
Dnia 29 maja ub. roku wydarzył się fatal­

ny wypadek przy ul. Podwale w Krakowie. 
Pocztowy samochód ciężarowcy, kierowany 
przez szofera Karola Łabudę, omal nie zderzył 
się i  autobusem miejskim, wyjedżającym z ul. 
Wolskiej i kierow-anym przez szofera Leopil- 
da Ćwiertniaka. By uniknąć zderzenia Łabuda 
wjechał autem na chodnik, obalił budkę z wo­
dą sodową, i stojącą przy niej Marię Smago- 
wiez. Nieszczęśliwą, kobietę przewieziono do 
szpitala św. śazarza, gdzie jednak, mimo żabie 
gów-, zmarła. Dochodzenia policji stwierdziły, 
że winę ponoszą, obaj szoferzy aut a to z po- 
w-odu zbyt szybkiej i nieprawidłowej jazdy, —  
Stanęli oni wczoraj w tut. sądzie okręgowym; 
wyrok nie zapadł jednak, gdyż nie stawili się 
świadkowie. Rozprawę odroczono.

Śmiertelny cios.
Wład. Stańdo z Leszczyny jadą^ z kolegą, 

swym J ó z .  Kaczmarczykiem rowerem, spotkał 
pod Cchawcem Stan. Wołowca, jadącego ró­
wnież na rowerze. Ponieważ mieli oni dawniej 
pewne scysje ze sobą. Stańdo zawołał na Wo­
łowca, by zatrzymał się. Wołowiec jednak je­
chał dalej. Wówczas, w czasie mijania się, 
Stańdo machnął kijem nad głową Wołowca 
fąk.nieszczęśliwie, że uderzył go. Wołowiec 
padł ,na ziemie i wkrótce wyzionął ducha. —  
Stańdo i Kaczmarczyk odjechali, nie przypusz 

. czając, że uderzenie było śmiertelne. Na wia­
domość o śmierci Wołowc.a Stańdo sam zgłosił 
się do prokuratora. Na sierpniowej rozprawie 
w sądzie okręgowym w Krakowie Stańdo ska­
zany zastał na 2 łata. więzienia; wczoraj w są­
dzie apelacyjnym odbyła, się ponowna rozpra­
wa, w czasie której zapadł wyrok uniewinnia­
ją, Cy. Trybunałowi przewodniczył dr. Wo-
łoszczuk, oskarżał prok. dr. Muller.

Dla PP. Urzędników, Wojskowych, Akademików i S 
aiżlci z III miejsc na I miejsca, z II miejsc na fotele.

lajońskie oszustwo.

Studentów za okazaniem legitymacji

Na zdjęciu: Klasa oszczędności miasta Bayone, której obligacje były głównem przed­
miotem nadużyć ze strony Stawiskiego. W  rogu: deputowany, a zarazem burmlsbr. mia­

sta Bayonne‘y, Józef Carat, jeden z głównych póstaci w olbrzymiej aferze. *

Znowu odroczenie „prac" rozbrojeniowych.

Odczyty.
„O natchnieniu twórczem, jako zjawisku 

biologicznem’’. Na powyższy temat wygłosi we 
czwartek 11 bm. o godz. 20-tej w Tow. Miło­
śników Książki przy ul. Smoleńsk 9, odczyt 
dr. Fr. Walter, prof. U. J. Wstęp wolny.

Londyn 10 stycznia (P A T ), Na dzisiaj z.wo 
łany. został komitet rozbrojeniowy gabinetu 
brytyjskiego.

Prawdopodobnie komitet ograniczy się do 
wysłuchania sprawozdania Simona i  zaapro­
buje propozycje, które wysunie minister spr. 
zagranicznych, a mianowicie, aby zwrócono 
się do Hendersona o przesunięcie terminu ze­
brania konferencji rozbrojeniowej o tydzień 
lub 10 dni. Odroczenie konferencji do końca 
stycznia uważane jest za konieczne, ponie­
waż:

1) istnieje tendencja niepodejmowania ja­
kichkolwiek dalszych dceyzyj przed nadej­
ściem odpowiedzi niemieckiej, co nastąpi nie 
wcześniej niż w przyszłym tygodniu.

2) pożądany jest udział w naradach roz­
brojeniowych delegata amerykańskiego Nor­
mana Davisa, który przybędzie do Europy do­
piero. 29 stycznia.

Wobec tej zmiany planów, Simon o.dje- 
dzie w  najbliższą niedzielę do Genewy, aby 
wziąć udział w posiedzeniu Rady Ligi. Towa­
rzyszyć mu będzie Eden. Pobyt S-mona w  Ge 
newie będzie jednak bardzo krótki i potrwa 
tylko dwra dni.

Posiedzenie gabinetu brytyjskiego odbę­
dzie się zapewne 19 stycznia, sądzą bowiem, 
że wówczas odpowiedz' Niemiec będzie już 
wiadoma,

Londyn, (P A T ). Międzyministerialny ko­
mitet do spraw rozbrojenia na dzisiejszem 
popołudniowem posiedzeniu zapoznał się z 
wynikami wizyty mimstra Simona w  Rzymie 
i z przebiegiem rozmów jego z Mussolinim. 
Agencja Reutera dowiaduje się. że żaden no­
wy, ostateczny plan rozbrojeniowy nie był 
przywieziony z Rzymu. Watpliwem jest, czy 
sir Simon będzie mógł udać się do Genewy 
15 stycznia, zważywszy, że obecność jego w 
Londynie będzie konieczna ze względu na 
ważne narady ministerialne.

CZY JEST „PLA N  MUSSOLINIEGO"?

Londyn, 10. 1. (PAT), „News Chronicie’ ’
występuje z twierdzeniem, że zbierający się 
dzisiaj komitet rozbrojeniowy gabinetu brytyj­
skiego zajmować się będzie nowemi konkretne 
mi propozycjami Mussoliniego w zakresie zbro 
jeń. Foreign Office zaprzecza istnieniu jakie­
gokolwiek planti Mussoliniego.

—— •O*---- -

Warszawa 10. 1. (Telef. w ł.). W  jednem 
7, kin w  czasie wyświetlania filmu reporta- tungdienst'

Niemcy p r z y g o t o w u j  s ię  do plebiscytu
w Zagłębiu Saary.

Strasburg. (PAT). Jak informuje z Berlina 
strasburskie biuro prasowe „Unabhtlngiger Zei 

przy wicekanclerzu Papenie utwo-

•żo w ego  z podróży do Palestyny, w  momen 
cie gdy na ekranie uka-zał się tłum żydów, 
rozległy się na widowni antyżydowskie o- 
krzyki, na które zareagowali żydzi. Kilku 
żydówr w  czasie zamieszania poturbowano.

rzono specjalne biuro, mające za zadanie orga­
nizację kampanji plebiscytowej w Saarze. K ie­
rownictwo powyższego biura objął nad racica 
stanu v. Bose, ktÓTy przystąpił przedewssyst- 
kiem do scentralizowania akcji propagando-

0d piątku d. 5 bm. w kinoteatrze dźwięk. „U c i e c h a <<

Arcydzieło  pod protektoratem  Generalnego Konsulatu Austrjackiego

CII Mil iIIQTR lAPKICPfl w  JĘ Z Y K U  NIEMIECKIM — Austrja przedstawia nam swego 
i l u  R l lu l iW R u M C w U  najlepszego śpiewaka slyn. tenora opery nadwornej w Miedmu.

A lf r e d a  P ic c a v e r i
W  w ielk iej k o m e d j i  

• ■ * muzycznej:
będącej chlubą austriackiej kinematografii Reżyser: Ryszard Oswald. M uzyka: Kaper twórca 

■ — T?»mirr w  Halsach rolach: S z o k t  S z a k a l i  — Mor® G r e g o i
fenomenalny do-

datek taneczy p. t. „DWORZEC TAŃCZYŁ'

„PriugodanaUdo1
kiej kiaematogralji Reżyser: Ryszard Oswald. M u z y k a  Kapen twórca 

oprawy muzyczne-] filmów Kiepury. W dalszych rolach : S z o k *  S z a k a l i  -  N o r a  G r o g o r  
W a l t o r  R ia la  — S u si L a n n o r  — Ponadto: Tyeodnik_dzw-iękowy,

wej, dotyczącej Saary, prowadzonej dotych­
czas jednocześnie przez 37 niezależnych od Je­
bie referentów w różnych urzędach Rzeszy.

Prześ ladow an ie  t s 'e ż y  w  Niemczech.
Berlin. 10 stycznia (P A T ). W  tajemniczych 

okolicznościach zaginiony prefekt katolickie­
go seminarjum w Freising Hartl, który był 
przez policje poszukiwany, został odnalezio­
ny. Okazuje, się że Hartl a osadzono w aresz­
cie policyjnym — jak głosi komunikat dla je ­
go ochrony osobistej. Z powodu zupełnego 
rozstroju nerwowego Hartla. przesłuchiwanie 
jego było dotychczas niemożliwo.

Berlin, (P A T ). W  miejscowości bawar­
skiej Traun stein proboszcz Stolzle zo-tał are­
sztowany i osadzony w więzieniu śledczem. 
Zarządzenie to motywowane jest wzburze­
niem, jakie miało wywołać jego kazanie w 
święto Trzech Króli.

JESZCZE JEDEN ZA K A Z

Kongrss Gh, 0. w Królewsk iej Hucie.
YY dniu 14 stycznia obradować będzie w 

Królewskiej Hucie Y-t-y Kongres Pol. Stron­
nictwa Chrześcijańskiej Demokracji.

O godz. S-ej rano odbędzie się nabożeństwo 
dla uczestników Kongresu w kościele św. Bar­
bary przy ul. 3 Maja. Kazanie wygłosi ks. pro­
boszcz Jan Brandys.

Obrady Kongresu rozpoczną się o godz. 9 
m. 30 w  lokali Katoh Domu Ludowego przy 
ul. Wolności 47.

Na porządku dziennym, oprócz części for­
malnej i sprawozdawczej, znajdują się m. im 
referaty: son. W. Korfantego na temat sytua­
cji politycznej i gospodarczej, Toferat w spra­
nie mniejszości narodowych i zagadnienie ka­
tastru narodowościowego —  pos. Pułjana i 
sprawozdanie z działalności Klubu, które przed 
stawi pos. Tempka.

Stron, n ieza leżne  wobec  sanacyjnej
„pracy“ nad konstytucję.

Warszawa, 10. 1. (Telef. wł.). Wobec roz­
poczynających się prac parlamentarnych obra­
dowały w  Sejmie niektóre kluby, a to P. P. S., 
Stron. Ludowego, N. P. R. i Niemców. Tema­
tem obrad było ustosunkowanie się do' pro­
jektu B. B. w sprawie konstytucji. Na czwsri- 
kowem posiedzeniu Sejmowej Komisji Konsty­
tucyjnej stronnictwa złożą deklarację, podają­
cą w wątpliwość wartość zarówno treści jak 
i formy sanacyjnego projektu konstytucyjne­
go, poczem prawdopodobnie ustosunkują się 
do obrad Komisji Konstytucyjnej zupełnie 
biernie.

Hitlerowski dygn itarz  aa reprezentacyj,
polowaniu w Białowieży.

Warszawa 10. 1'. (Telef. w.). Dziś wie­
czorem członkowie rządu oraz korpusu dy­
plomatycznego odjechali na reprezentacyj­
ne polowanie do Białowieży. M. in. w yje­
chali także: poseł czechosłowacki Girsa." po 
seł rumuński Cadere, poseł niemiecki v. 
Molt-ke, węgierski min. rolnictwa Kallay, wi­
ceprezydent senatu gdańskiego Greiser.

Poczta lotnicza potaniała.
Warszawa, 10. 1. (Telef. wŁ). Od' 15 stycz­

nia zostanie obniżona taryfa na listy i' prze­
syłki lotnicze. Dopłata do kartki pocztowej, 
przesyłanej drogą lotniczą, wynosić będzie 10 
groszy, dopłata za list do 20 gramów 15 gro­
szy, takaż dopłata za lotnicze przesyłki poczto 
we. W  obrocie europejskim dopłata za kartki 
wynosić pędzie od 20 do 30 groszy, za listy eto 
20 gramów od 30 do 40 groszy, zależuie od 
kraju. Listy można nadawać pocztą lotniczą 
do wszystkich krajów, paczki tylko do niektó­
rych krajów, a przekazy pieniężne tylko w o- 
brocie wewnętrznym.

Warszawa, 10. 1 (Telef. wł.). Nowe prze­
pisy ubezpieczeniowe wprowadzają obowiązr 
ubezpieczenia służby domowej po wsiach i 
steczkach. Te kategorje pracowników woł 
były dotychczas od -obowiązku ubezpieczenio­
wego. Obecnie pracodawcy po wsiach i mia­
steczkach obowiązani są zgłaszać do ubezpie­
czenia swą służbę domową w najbliższych ubez 
pieczalmach społecznych.

GIEŁDA W ARSZAWSKA.
Warszawa, 10. 1. (Telef. wł.). Giełda dew 

zowa: Belgja 123.70, 173.05; Holandja 357.75 
Kopenhaga 130; Londyn 29.03; Nowy Jor 
5.69; Oslo 145.46; Paryż 34.87; Praga 26.43 
Szwajcarja 172.38; Sztokholm 149.90; Wł 
46.78. Obroty średnie, tendencja niejedn^ 
Banknoty dolarowe pozagiełdowe 5.56, 
złoty 4.61, dóbr złoty 8.93. dewizy na 
211.50, marki niemieckie 211, funt sz-t 
gów 29.01.

Papiery procentowe: pożyczka budów 
41.50; stabilizacyjna 58.50; inwestycyj. ló f 
premjowa dolarowa 51.25, konwersyjna 5 
6 proc. dolarowa 59.25.

Akcje: Bank Polski 85.50; Lilpop 10.73: Sta 
rachowice 10.40. Tendencja dla pożyczek pań­
stwowych słabsza, dla listów zastawnych nie­
jednolita, dla akcyj słabsza.

Wojna domowa w Chinach.
Szanghaj (P A T ). Wojska rządowe posuwa 

ją się w  dalszymi ciągu na Fu-Czau. Z niewia­
domych dotychczas powodów 19-ta ano ja ewa­
kuowała wczoTaj wieczór Amoy. które stanę­
ło przed niebezpieczeństwem okupacji przez 
wojska czerwone. Dzisiaj rano jednak wysa­
dzono na ład oddział marynarzy, którzy mają 
zająć miasto. W  Amoy przebywa wielu cudzo­
ziemców-.

OKRĘT Z AUSTRALJJ W GDYNI. 
Warszawa, 10. 1. (Telef. wł.) . Do portu

Berlin, (P A T ). Zastępca kanclerza Hitlera gdyńskiego zawinęły dwa statki z podróży do
na stanowisku kierownika partji narodowo- 
ocjalistycznej Hess wydał zakaz hezwzględny 

poruszania w piśmie lab słowie przez człon­
ków partji kwestyj reformy ustroju Rzeszy, 
grożąc najostrzejszemi karami za nieposłu­
szeństwo.

krajów egzotycznych. Norweski statek ,„Tur- 
ooing" przywiózł z Australii 73 tony skór, 4-86 
ton wełny i 35 ton łoju. Statek szwedzki ,,Ta- 
xen“ przywiózł z Nigerji w Afryce 316 ton 
orzeszków ziemnych, 13 lun oleju palmowego, 
313 ton ziaren palmowych oraz 20 ton wełny.
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a n i o n u  l u n e l .
Posuniecie się Czechów polepszało szanse naszej 

..paczki14, więc znów zaczęły się porozumiewawcze 
schadzki i konferencje. Szczególnie w pogotowiu była 
ściślejsza "..ósemka1", która w herbaciarni miała tajny 
skład swych zapasów żywności oraz broni: na broił 
tą narazić składały się trzy siekiery, zakupione przeze 
mnie niby do rąbania drzewa, dwa rewolwery, w ycy­
ganione od Blajdy. mały kordzik staroświecki, poda­
rowany komuś przez aptekarza —  Polaka z WiercJmie- 
udińska. a wreszcie szabla zardzewiała, wydobyta 
z rekw izytów  teatralnych; było jeszcze kilkanaście 
nabojów karabinowych oraz granat ręczny bez zapal­
nika. Skromne to było uzbrojenie i niebardzo groźne, 
ale mieliśmy nadzieję nzupflnić. je rychło nowemi na­
bytkami. o co miał każdy z nas starać się wedle sil 
i okoliczności: zresztą ukrywać i to trzeba było pil­
nie, bo do herbaciarni zaglądali czasem różni komisa­
rze. nawet rosyjscy, zwabieni dobrocią prawdziwej 
chińskiej herbaty.

X III.

W  M ATNI.

.Sąsiadem Blajdy na pryczy barakowej był Sie­
radzki, który choć w czasie wiecu na wyspie oświad­
czył sic za ..polityką czekania11, reprezentowaną przez 
Gilowskiego, jednakże będąc duchem niespokojnym, 
zaczął teraz lgnąć ku naszej ..ósemce11 i pochwalać 
pomysł zbrojnej eskapady z obozu poprzez wioski 
burjackie i jakuckie ku Oceanowi Spokojnemu —  taki 
bowiem plan działania, wysunęliśmy przed samą bitwą

kułtucką. On to dostarczył rewolwerów i miał na w i­
doku jeszcze parę źródeł, mających nas zaopatrzyć 
w broń i amunicję. D latego też chętnie dopuszczaliśmy 
go do swych obrad, tylko mając w pamięci jego ga­
datliwość, przestrzegaliśmy, żeby trzymał język za zę­
bami. W łaśnie bowiem —  wobec masowego zbiego­
wiska. idącego na rękę kryjącej się w lasach zielonej 
armji —  rozpoczęły, się w obozie i całej okolicy su­
rowe represje, stosowane do kontr-rewolucjonistów 
jak i do dezerterów. W prawdzie z kontr-rewolucją nic 
a uie nas nic łączyło, bo celom naszym było jodynie 
wydostanie się z Bosji i wyjazd do Francji, jednakże 
w ogłoszonym podówczas stanie wyjątkowym nie ba­
wiono się w długie ceregiele sądowe i wszelką, sprawę 
załatwiano doraźnie. Zwłaszcza, przed Sznajdem trzeba 
się było mieć na baczności, bo domyślaliśmy się, że 
przychodzi na przeszpiegi —  pomimo. że minę zawsze 
miał słodka i uprzejmą i nieraz nawiązywał z którymś 
z nas seredcziip rozmowy.

Ponieważ Wajda, nie dbając o rozkazy skiero­
wane przeciw dezerterom, ani myślał wracać do sze­
regów czerwonych więc Pawlas —  dawny jego kom­
pan —  zaczął zrazu prośbą, później groźbą wywierać 
na niego presję: ten jednakże uśmiechał się jeno 
poczciwie i nic nic odpowiadając, rzępolił wciąż tylko 
i wybrzękiwal swe żałosne pizzieato. które działało 
na Pawlasa, jak gwizdanie na indyka. Orał mu po­
rządnie na nerwach . . .

Miął zresztą Pawlas i jnric powody gniewu. Oto 
nierzadko spotykał się z docinkami i drwinkami ze 
strony mieszkańców baraku, których starał się prze­
kabacić. na swą stronę. Argunranty agitatorakin osta­
tnio wiele straciły na. sile, odkąd ujrzano na własno 
oczy sromotną, ucieczkę wojska czerwonego, zwłasz­
cza. zaś samego agitatora. Sieradzki pewhego razu 
wprost, w żywe oczy zaczął go  wydrwiwać. nie krępu­

jąc się niczem. Pawlas nie rnniał nawet znaleźć octpo- 
wiedzi, tylko sięgnął do rewolweru, ale wnet go  opu­
ści! wobec pomniku, jaki się rozległ po pryczach: 
ostatecznie nie pozostało mu nic innego, jak  wyjść 
z baraku i odtąd w  nim nie pokazywać sie przez dni 
kilka.

Nakoniec jednakże sic pokazał —  i pokazał, co 
umie.

Był wczesny poranek, niebardzo zresztą o tej po­
rze roku różniący się od nocy, która nawet w naj­
ciemniejszej swej godzinie ledwo, że szarą miała 
barwę. Niebo, matowe i zlekka tylko zaobłoczone, nie­
znacznie się od jednej strony złociło i rumieniło, jak 
owoc zaczynający dojrzewać; słońce jeszcze nie w y ­
płynęło ponad góry Wróble poćwierkiwały już i cza­
sem tłukły o szyby baraku, jakby dopominjąc się
0 okruszyny eldeba, na które jednakże, było jeszcze 
za wcześnie, poprostu dlatego, że jeszcze nie „wyfaso- 
waliśmy11 zwykłej porcji chleba naszego powszedniego.

Prócz tych. którzy szli na roboty do cegielni, 
nikt się nie przejmował ptasiem kołataniem i nie my­
ślał wstawać. Po odejściu ..cegielników11 zrobiła się 
więc w baraku cisza, jeżeli ciszą nazwać można zbiór 
rharkotliwyeh olnapań, sapań, westchnień, chrząkań
1 ziewać, które razem zlewały się w jakąś mełodję 
smętną, nieco ponurą. Wśród tego czasem trzeszczenie 
desek pryczy paczących się i pokoślawionych, koja­
rzyło się z głośniejszym nieco jękiem łub niedopowie- 
dzianeni przekleństwem jakiegoś śpiocha przewracają­
cego się na drugi bok.

Pilnując pieca herbaciarni, by nie wygasł do­
szczętnie. drzemałem na lawie. .Skwierczenie ledwo ża­
rzących się polan i cichy bulgot wody w  czajniku nie­
wiele sic różniły od szmerów, rozbrzmiewających po 
baraku.

(Ciąg dalszy nastąpił.

NIEUNIKNIONE STRATY
Dla każdego przedsiębiorstwa —  pociąga za sobą

B R A K  D O B R E G O  I N F O R M A T O R A
JEDYNYM CODZIENNYM INFORMATOREM
Dl* wszystkich branż. — .Jest od szeregu lat wydawnictwo

( l
Informacje i wiadomości z dziedzin, Gospodarczej. Handlowej, 
i Finansowej, stale notowania g i e ł d o w a  i t o w a r o w e .  
t ą d ł l c i w  b e z p ł a t n y c h  nunurów o im o «v c h .  
Wydawnictwo Ajencji Wsehodniel. Warszawa. N. Świat 18. tal. 521 43

J A M Y
konfitury, marmelaue 
owocową, morelową, 
wl£niowq, porzeczko* 

wą, agrestowa, truskawkowa i t. p. oraz 
powidła bośniackie

poleca w najlepszych gatunkach 
po przystępnych cenach

KAZIMIERZ BARTOSZEWSKI
K R A K Ó W ,  ULICA FLORIAŃSKA L. 49.

Codziennie świeżo palone kawy.

Z A K Ł A D

P I O T R A  G R Z Y W Y  
w Krakowie, ul. Rajska 10. Tel. 147-43.

Wykonuje oprawy ozdobne, opra­
wy nakładów — broszurowania, 
oprawy Mszałów — Brewiarzy, 

Książek do nabożeństwa
O praw o MMtottK po zniżonycu cenach

fisharmOnjum
dla szkół, kośe’ «lótv 
i piywatnie z 5-lfitnią 
gwarancją od 480 Zł. 
na dogodnych warun­
kach zapłaty, dostarcza

Fabryka ergandw  
I fisharmonii

Juliusz G u n a
Kraków, Fałasklege 14
Przyjmujemy wszelką 
reperację. Kositorysy 
i ccnDiki darmo. —

Kalendarze
tygodniowe

blokowe —  po rtfe low e
poleca

Skład papieru 
i galantarji

M ic h a ł  S ł o m ia n )
Kraków, Sławkowska 24

Telefon 117-44.

Pektoraliki,
gumowane dla PT. Księ­
ży, b ie lizna, rękaw iczk i, 

skarpetki, kapelusza  
poleca;

ROMAN

Kraków, 
ulica Florjańska 40.

Założono w r 1900 —  Odznaczone złotym medalem na wystawie w r. 1907

'% &  P R A C O W N f i A
WYR0B0W ARTYSTYCZNO CYZELERSK0-BR0NZ0WNICZYCH

y  pod firma

H E N R Y K  S Z T O R C
w Krakowie, przy ul. Floriańskiej L. 38.

POLECA: Wszelkie wyroby przyborów kośc!elnyoh z metali szlachetnych 
brotizu a mianowicie: monstrancie, trybularze, kielichy, paszki, antypodja 

cyborja, krzyże, lichtarze i lampy.

Birety na składzie.
Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne według przepisów kościelnych iak również 
wszelkie przybory w  zakres przemyśla metalowego wchodzące. Wykonuje wszelkie zamówienia 
wedłng każdego wzoru i rysunku. Przyjmuje również wyżej wymienione przedmioty do repe­

racji, odnowienia, jak również do arebrzenia i złocenia w  ogniu.

^AtyKunuje p o w i a r z o n e  złocenia szybko i solidnie po cenach konkurencyjnych

Kil imy D y w a n y
pierwszorzędne

najtan ii]

K r a k ó w ,  s w  T o m a s z a  2 6 .

J

‘J r z Ę t  z a f c u f m a e ik  t o w a r u
p o r r o ł y r r a ć  sir; n a  agłaszaifĘCijch s it

i v „© Io s ie  K a r o  Ju
-  - I r. .

JEDYNIE NAJSTARSZA POLSKA FIRMA
ODLEWNIE DZWONOW

BRACI FELCZYŃSKICII LUDWIKA fELCZYŃSKIŁGOISKI
W K A Ł U  SZU 

u l.  K r ó l a  J o n o  S o b le s h le g o  2 5 .
W P R Z E M Y Ś L U  
ul. Krasińskiego «s.

Ceny najniższe

Dostarcza dzwony wszelkich 
rozmiarów i tonów, według 
si aj n o w s z y c h  szablonów 

francuskich.
Przelewa stare nieużyteczne 
dzwony, oraz dostraja dzwo­
ny nowe do starych już istnie­
jących pod gwarancją czystej 

harmonji. 
Wykonuje kompletne żelaz­
ne dzwonnice. Wysyła na 
żądanie strony na miejsce 
specjalistę w celu udzielenia 
f a c h o w y c h  porad i wska­

zówek.
Spłata ratami.

Za dział ogłoszeń Hedakcja nie bierze odpowiedzialności.

Ogłoszenia zwykłe za wiersz milimetrowy 

Nadesłane , ,
Komunikaty po kronice .

na 1-szei

I. IMMWj-linTirTIUTnnEBfTl

10 gT.Drobne za wyraz .

Układ tabelaryczny o 50% drożej. 

Ogłoszenia zamiejscowe o 30%  drożej.
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc.

HHWOHBSBtó®® i
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